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nmer i przyjaciółka 
kri l . 
był znanym i wielokt 
ywaczerh, towarzvszl 
:z biedna dziewczyna 
cu i szczerze pratrncli 
ć, jednak zbliża} sie t< 
wpadał w rece policji i 
denia za nowe jakieś * 

namawiała co. abv wi 
tre i wyrobiła mu nawet 
k postanowił zabrać sW 
z wyszła na jaw iakaś 
a I władze zaczęły «o 

a kochanków stało sie 
nieznośne. 

epewność. wiec nostai 
vm celu wynajęli pokć 

do krewnych nożegn , 
;li sobie gardła brzytwjfl 
swej matki, napisał 

i w najszczęśliwszej < 
yż czuje, że Małgorz; 
rze. 

(Od własnego korespondenta) 
Warszawa, 7. 3. — Prowizoryczne ze-

kwienie nazwisk nowowybranych po-
w poszczególnych okręgach jak i po 

**w z lisr państwowych może obetnie 
f& tylko w przybliżeniu 

obraz składu 
szlego Sejmu. Wiadomo jest bowiem, 

wielu posłów wybranych w okręgach 
Udzie do Sejmu z ESt państwowych a 

ich zajmą 
kandydaci kolejni. 

fcądz;ic z dotycrkzasowyeh zestawie;i 
Nzło do Sejmu tylko 

4-ch ksfęży 
'tolickich, czego przyczyna bvł częśćio-

Scjmu były ksiądz Okoń, zaś z kleru 
ko-katolickiego Ukrafiriec ks. Kunic-
wreszcie pastor Barczewski — Nfc-

N t . 25)). Dębskich dwóch: Jan — były 
wicemarszałek Sejmu (lista Nr. 25) i Alek
sander były wojewoda (Usta Nr. 24). 

Były wicemarszałek Bojko (lista Nr. 1) 
wybrany został aż 

w siedmiu okrekach 

Małopolski, zaś były marszałek Sejmu 
Trąmpczyński (lista Nr. 24) w 

4-ch okręgach 
(trzy wielkopolskie i jeden b. Kongre
sówki). 

Okręgowa komisja wyborcza hr. 13 przy pracv 

ANONS i 
Następny progr- . 

JOUU OIODlIClEUf 

Doktór 

skórne.we 
i p łc iowe 

lowska 12 
5 5 — 5 2 . 
2 od g. 9 
6—8. dla 

d 4—5 
imożnych 

lecznic. 

L 
Z a c h o d n i a 

(Ceijiulninnn 
C h o r o b y skó 1 

i w e n e r y c ł * 
L e c z e n i e l a 

k w a r c ó w * 

Prayimui^od^l j fr j rma^ Mackiewicz (Słowo Wileńskie) 
2 

h Nr. 2 Niedziałkowski, Dubois (Róbot-

ta chorób 
i wese

l n y c h 

mli lh 99. 
44-92. — 

e od 11—4 
i od 8—9 
1 3—4 p.p. 

JO. Kaczanowski. Z listy Nr. 3 — Róg. 
listy Nr. 11 r - Dębski Jan. Z listy 
18 — Pankratz z Bydgoszczy. Z listy 

u . s I T n , g a b i J J . 24 profesor Stroński (Warszawianka). 
S r a T d a ^ Ń ^ t y Nr. 25 - Kulerski 

cen 
ych. 
3 100 procent drożę), 
c ogłoszeń, komunikatów 
riada. tĄ 

bez oznaczenia honorarium 

Najwyższe sfery rządowe 
prezentują z list okręgowych mdfoSrsrro-, 

Czechowicz. Romocki, Kwiatkowski, 
minister Jaroszyński oraz dyrektor 

apartamentu wyznań — Okulicz. Z list 
stwoych zaś 

wicepremier BarteL 
iSfery uniwersyteckie mają sześciu 

|kedstawicieli. dwóch z Warszawy, jed-
o z Krakowa i 3-ch z Poznania. MIo-
ż akademicką reprezentuje 

student medycyny 
'acy Mularek (Wyzwolenie). Świat 
flnikarski reprezentowany będzie 

bardzo licznie, 
listy Nr. 1 wchodzą redaktorowie: To-
Szkiewicz (Głos Prawdy), Gwiżdż 

iress Poranny), Pochmarski (Nowa 

Obliczanie wyników niedzielnych wyborów. Siedzą od strony lewej pp : 
1) Kalinowski 2) sędzia Korwin-Korotkiewicz, 3) Waszkiewicz, 4) Sawicki 
5J .Kempner, 6) Szer, 7j Frydrychewicz i -8) Pniewski. Fot . A. Meyer 

Waldemaras nie pojedzie 
do Genewy 

lecz wyśle tam pisemne wyjaśnienie. 
(Od własnego korespondenta). 

Warszawa, 7. 3. — Według doniesień z 
Kowna. Waldemaras pomimo 

wyraźnego zaproszenia 

Rady Ligi Narodów, postanowił nie wy
jeżdżać do Genewy, lecz wysłać tam pi
semne wyjaśnienia. 

na szosie. 

O b r a z n o w e g o s e j m u . 

lak są reprezentowane rożne sfery? 
B. wicemarszałek Bolko został wybrany w 7-miu okręgach 

marszałek Trąmpczyński w czterech. 

P. STANISŁAW CYGANIEWICZ, 
(pseudonim: „Zbyszko"), słynny zapaśnik, 
który roztławił imię Polski wśród miło
śników atletyki całego świata, — prze

bywa w Łodzi. 

Trup dziecka 
pod chrustem. 

Potworne 
odkrycie chłopców. 

(Od własnego korespondenta). 

Tomaszów. 7. 3. — Wczoraj po połud
niu w lesie tomaszowskim, tuż przy dwor 
cu kolejowym, kilku chłopców zajętych 

zbieraniem chrustu, 
znalazło pod-warstwa , suchych • gałęzi 
zwłoki noworodka płci męskiej." Zwłoki 
dziecka znajdowały sie już w stanie roz
kładu. Przerażeni dokonanem odkryciem 
chłopcy zaalarmowali policje. Przeprowa 
dzone dochodzenie ustaliło, że dziecko zo
stało uduszone, a następnie zwłoki porzu 
cono w lesie. 

Zwłoki noworodka zabezpieczone zo-
•tałv do zejścia komisji sadowp-lekarskiej 

Wyrodna matkę poszukuje policja. 

Blamaż warszaw
skiego Penclub'11. 

Odrzucone zaproszenie. 
(Oc własnego korespondenta). 

Kowno. 7. 3. — Literaci litewscy od
rzucili zaproszenie warszawskieeo Peen-
club'u do przyjazdu do Warszawy. . 

Nazwiska członków 
nowoobranego sejmu 

patrz str. 2-ga. 

iadzka). Nadto 
(Gazeta Gru-

•^jk " liiisty państwowej 
l l b u w i e , l i r an* k« pdat otrzymał Marjan Dąbrowski (Kra 
" " l " ^ ^ 1 Prawdopodobnie Jan Wałeński 

tanio Jfcka) 
„ K r e d y t " ul . N » * | I _ i t e i 

nr. 15 1 p 

Katastrofa samochodowa pod Raszynem. 
12 osób rannych. 

literatura nie ma 
swego przedstawiciela, 

— j ^miast muzyków reprezentuje Manisz 
lieiscowych. chociażby p°''*i< V c z były prezes Związku Aartystów 

*n Polskch wybrany z listy Nr. 1 w 
ĄSm kieleckim. 

[Dąbrowskich. wejdzie, do Sejmu 
aż czterech, 

:h jak i odrzuconych t*nkm dwóch Stefanów: profesor uniw 
y e U i (lista Nr. 24) i były starosta (llista 

awnictwo odpowiada: . 

v"Od włsamego korespondenta). 

Warszawa, 7. 3. — Na szosie pod Ra
szynem dwa 

autobusy pasażerskie 
kursujące na linji Warszawa — Grójec 
urządziły sobie wyścig przyczem jeden z 
nich wpadł do rowu i przewrócił się 

do góry kołami. 
Drugi autobus zatrzymano i natychmiast 

Z porzucono się na ratunek pasażerów, 
śród 48-miu trzech odniosło.. 

ciężkie rany, 
9-ciu zaś lżejsze. Wszyscy ranni pocho
dzą z Grójca i okolicy. Szofer, który z tej 
katastrofy wyszedł cało został 

aresztowany 
przez policję, drugiemu zaś spisano pro
tokół za szybką jazdę. 

Pamiętajcie o inwalidach wojennych. 

Ciełda. 
Pierwsza przedg. warszawska. 

Londyn 43,48 
Nowy-Jork 8,89 
Paryż 35,05 
Szwajcaria 171,63 

Druga przedg. warszawska. 
Dolar w obrotach 
prywatnych 8,89 

Pierwsza przedg. gdańska. 
Warszawa 57,58 
Złoty 57.62 

'Dolar 5,11 
Przekaz na Warszawę • 8,90 

Dolar w Łodzi. 
Banki dewizowe-w dniu dzisiejszym 

kapowały około godziny 12-ej efekty oo 
kursie— 8.85 -
Prywatnie dolar w żądaniu 8,88 
W płaceniu *»8' 

Tendencja spokojna Podaż dostateczna. 
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N O W I P O S Ł O W I E . 
Nazwiska cz łonków nowoobranego sejmu 

Nr. 57 

OKRĘG 1: W A R S Z A W A - M I A S T O . 
Nr. 1 : 1) Sławek Walery , pu łk . S. G.. 2) Romoc 

k! Pawe ł , minister komunikacji. 3) Makowski W a c 
law , prof . uniw„ 4) Stypiński Józef, wizytator 
szkó l M. W . R. i O. P , 5) Rogowiez Jan. taż.. 6) 
B n i n Henryk , kupiec. 

Nr. 2: 1) Barllckl Norber t b. poseł. 
Nr. 13- 1) Warszawski - Warsld Adolf. b. poseł, 

2) Sypu la Konstanty, robotnik. 
Nr. 18: 1) Grynbaum Izaak Icek, b. poseł. 
Nr. 2 I : 1) Rybarski Roman, prof. uniwersytetu. 

2) ks. Nowakowski Marceli , b. poseł. 3) Btuicr 
Wacław, b. poseł, 4 Strońskt Stanisław, b. poseł. 

OKRĘG 2. 
Warszawa - powiat, Radzlmln. Mldsk-Mazowlecki . 

Nr. 1) Anusz Antoni, b. poseł, 2) Sobolewski Ma 
rjan. b. starosta konserwatysta, 3) Kiclak Stanis
ł aw , rolnik. 
' Nr. 2- Prag ler Adam, b. poseł. 

Nr. 24: 1) dr. Wiśniewski L , lekarz. 

OKREO 3. 
Siedlce. Sokołów, Węgrów. 

Nr. t t 1) Ludk iew icz Seweryn , prezes Państw. 
Banku Rolnego (zastępca Tomaszkiewicz Ignacy, 
ro ln ik ) . 

Nr. 3: 1) G r a b s k i Z y g m u n t urzędnik M. S. 
Zacr . 

Nr. 24: 1) Dębski Aleksander, b. wo jewoda wo 
łyńsk! , .2) MiMk J roli 

OKRĘG 4. 
Ostrów. Bielsk, Białowieża, Wysokie Mazowieckie 

Nr. I : 1) Piasecki Adam. publicysta, b. sekre
tarz marsz. T jąmpczyńsk iego , konserwatys ta . 

Nr. 2: 1) Dubois Stan is ław, dziennikarz, sekre
t a r z redakcj i ..Robotnika". 

Nr. 3: 1) Róg Michał, redaktor .Wyzwolen ia" . 
Nr. 21: 1) Berezowski Zygmunt b. poseł. 

OKRĘG S. 
Białystok, Sokółka. Wołkowysk. 

Nr. I : 1) dr . Polakiewicz Karol, b poseł, 2) Kost 
La Piotr, robotnłk. b. sekretarz Stronnictwa Chłop 
skleso. 

Nr. 18: I Farbstein Szyja Hesel, b. poseł. 
Nr. 25: 1) Urbański Franciszek, b. poseł, 2) 

T O I Dominik, rolnik. 
, A Nr. 39 (obóz rolników): 1) Sawicki Adolf. 

OKRĘG 6. 
(ir.idno. Suwałki . Seiny. Augustów. 

Nr. 1 : 1) Przedpełski Wiktor , inżynier, prezes 
związku osadników wojskowych, 2) Łazarski M i 
eni ł , rornfk, 3) K r z y w r c k l Konstanty , rolnik, 
i " N r . 2 6 : 1) PuUan Romuald, d y rek to r g imnazjum. 

OKRĘG 7. 
Łomża. Kolno. Ostrołęka, Szczuczyn. 

^OrJNkfl j 1) Ks. Sapieha Eustahy, b. minister spr. 
zagranicznych, konserwatysta. 

...Nr. 3: 1) Nowicki Zygmunt b. poseł, prezes 
związku nauczycieli szkół powszechnych, 2) dr. 
Czarnecki z Łomży, członek PPS. 

. Nr. 24: 1) Staniszkis Witold, b. poseł 

O K R Ę G 8. 
Ciechanów. M ława , Pułtusk. Przasznysz, Maków. 

Nr . 1 : I ) dr. Jaroszyński Maurycy, podsekre
tarz stanu Min. Spr. W e w n . 

Nr. 2 : 1) Downarowitez Medard, Inżynier, rad
ny ni. Warszawy. 

Nr. 3: 1) Woźnicki Jan, b. senator. 2) Kotzara 
Piotr, roinJk. 

Nr. 24: 1) Kornecki Jan, b. poseł. 

OKREO 9. 
Płock. Płońsk. Sierpc. Rypin. 

Nr. 1 : 1) Maclesza, ppułk. S. O. 
Nr. 2: 1) Niedziałkowski Mieczysław, b. poseł, 

7) Kępczyński, ławnik. 
Nr . 3: 1 Bagiński Kazimierz, b. poseł. 
Nr. 25: 1) Świecki Tadeuszy. b. poseł. 

OKREO 10. 
Włocławek, Nieszawa. Lipno. 

Nr. 1 : 1) Czechowicz Gabriel, młnister skarbu 
(następny kandydat MaHckl Stanisław, rolnik, b. 
wyzwoleniec). 

Nr. 2: 1) Piotrowski Zygmunt b. poseł, 2) Betz 
mail. buchalter. 

Nr. 18: 1 Karau Jakób. b. poseł. Niemiec. 
Nr. 25. 1) Zieliński Franciszek, dyrektor gim-

Aa?ji:m. Ch. D. 

OKRĘG 11. 
Lowicr. Kutno. Gostynin, Sochaczew. 

Nr. 2 : I ) Sledzsteki Ludwik, b. poseł. 2) Janiak 
I M I . urzędnik. 

,N'r. 3: 1) Rogowski Franciszek, w ó j t 
. Nr. 10: 1) Dąbsk i Jan. b. poseł. 

Nr« 2 1 ; 1) F i j a ł kowsk i M.. ziemianin. 

OKRĘG 12: 
Grodzisk. Skierniewice. Rawa. Grólec. 

Nr. i : 1) Siwiec Jan, instruktor Toiny, 2) M o 
rawski Tndeusz. rolnik. 

Nr. 2: 1) Dobrowolski Kazimierz, robotnik. 
Nr . 3:' 1) Wasilewski Marcin, rolnik, wójt. 
Nr. 10: 1) Kulisiewicz Jan, sekretarz gen. str. 

thłoDsk»ego. 
Nr. 2 T : 1) Markowicz Jan. ziemianin. 

OKRĘG 13. 
ł ó d ź - Miasto. 

Nr. l i 1) Czechowicz Gabrjel. minister skarbu. 
Nr. 2: 1) Ziemięcki Bronisław, b. poseł, prezy

dent m. Łodzi. 2) Kowalski Stanisław, radny trriej-
* k i . 3) Kromie Artur. b. ooseł. socjalista niemiecki. 

Nr. 18: 1) dr. Rozenblatt Jerzy, b. poseł sjonista 
Nr. 37 (komuniści): 1) Bltner. 2) Rosiak. 

OKRĘG 14. 
Łódź - powiat. Łask. Sieradz. 

Nr. 1: 1 )Gogo lewsk i Wacław, ro ln ik . 
Nr. 2: 1) Szczerkowsk i Antoni, b. poseł. 
Nr. 3: 1) W y r z y k o w s k i Hen ryk , b. poseł, 2) 

Rych l i k PSotr, nauczyc ie l . 
Nr. 18: 1) Utta August b. poseł. 
Nr. 10: 1) Czech Józef, instruktor rolny. 

OKREO 15: 
Konin, Koło. Słupca. Łęczyca. 

Nr. 2: 1) N o w i c k i Mar jan , 2) M i ko ł a j ewsk i B r o 
n is ław. 

Nr. 3: 1) Langer Antoni, b. poseł, 2) Kasprzak 
Wincen ty , ro ln ik . 

Nr. 18: 1) Splckerman Józef, b. poseł. 
Nr. 24: 1) Dąbrowski Stefan, b. poseł, prof. uni 

wersytetu poznańskiego. 

OKRĘG 16 ł 

Kalisz. Turek. Wieluń. 
Nr. 1 • Rutkowski Stefan, rolnik po w. tureckiego 

Nr; 2: I ) Gardecki Zygmunt, 1). poseł. 
Nr. 3: i ) Baranowski Wincenty,- b. poseł, rol

nik, 2) M::l:\rek Ignacy, student m e d y c y n y , 3) 
frzesowski S tan is ław, rclnik. 

N i : 10: 1) Domagała Ludwik, nauczyciel. 
Nr. 25: 1) Chwa. ińsk i Piotr, b. poseł (Piast). 

OKPĘG 17: 
Częstochowa, Radomsk. 

Nr. l i 1) Jędrzejewlcz Janusz, wizytator M 
W . R. i O. P. 

Nr. 2: 1) Pużak Kaz imierz , b. poseł, 
nr. 3: D Bardziński Adam, rolnik, 2 ) Czar 

necki Maksymilian, instruktor. 
Nr. 25: 1) Gdyk Ludwik, b. poseł. 
Nr. 39 (lista ż y d ó w k a ogólna): 1) Trusker. 

OKRĘG 18: 
Piotrków, Brzeziny. 

Nr. I : 1) Dra twa Dominik, Inspektor samorzą
du gminnego. . , 

Nr. 2: 1) Zaremb*. Zygmunt, b poseł, 2) Proch 
rlk Adam, prezes rady miejskiej Piotrkowa. 

Nr. 10: 1) Fijałkowski Władys ław, b. poseł. 
Nr. 18: l ) dr. Roser.blatt Jerzy. 

OKRĘG 19: 
Radom, Opoczno, Końskie. 

Nr. l i t ) Generał Górecki Roman, prezes Ban
ku Gospodarstwa Krajowego (zastępca Baćraaga 
Jozef, rolnik). 

Nr. 2 : .<) Arciszewski Tcmasz, b. poseł, 2) 
GrzccznarowskI Józef, garbarz, prezydent m. R a 
domia. 

Nr. 3: 1) Nowak Stanisław, b. poseł 
Nr. 10: 1) Chy'3 Frsnclszck, b. poseł. 
Nr. 24: 1) TrąmpczyńskI Wojciech, b. senator 

(zastępca Jakubowicz Mieczysław, ekonomista). 
Nr. 25: 1) Dębski Jan, wicemarszałek setmu 

(zastępca dr. Mendrys Tadeusz, wizytator szkół, 
b. poseł Cit. D ; ) . 

OKRĘG 20: 
' Kielce, Jędrzejów, Włoszczowa. 

Nr. l i 1) Mazurkiewicz Tadeusz, dyrygent, 
kand. nauk spot; . 

Nr. 2 : 1) Karpiński Stanisław, sekretarz C. 
K. W . 

Nr. 10: 1) \V; i Ieron Andrzej, b. poseł, 2) Led-
woch Jan,- b. poseł. 

Nr. 24: 1) Dobrzański Stefan, b. pcsel. 

OKRĘG 2 1 : 
Będzin, Zawiercie. 

Nr. 1 : 1) Inż. Zaruński, prof. akademii górni
cze] z Krakewa. 2) Łakcta Jan rolnik 

Nr. 2 : 1) Stańczyk Jan b. poseł. 
•Nr, 13; 1). Sochacki, 2) Baczyński. 3) Ga

wron. 

OKRĘG 22: 
Sandomierz, Stopnica Pińczów. 

Nr. 2 : 1) Wlosińsk! Stanisław, sekretarz zw . 
zaw. rob. min. 2) Łooacki Wac ław, aptekarz. 

Nr. 3i ?) Smoła Jan. b pcsel, rolnik, 2) Król 
Jon, rolnik. 

Nr. 1Q: 1) Dobrach Marcin, urzędnik kasy 
chorych. 

OKRĘG 23: 
, Iłża, Kozienice, Opatów. 

Nr. U ' / Targowski Józef, b. minister, rolnik, 
konserwatysta 

Nr. 2: l ) Pączek Antoni, b. poseł, prezydent 
ni. Lublina 

Nr. 3 e l ) KapeisM Franciszek, b poseł, 2) Pra 
ca Władysław, rolnik. 

Nr. 12: 1). Ks. Okoń Eugenjusż, b. peseł. 
Nr. 10: 1) Duro Jan, b. poseł. 

OKRĘG 24: 
Łuków. Garwolin, Puławy. 

Nr. 1 : I ) Cieplak Marjan. b poseł, nauczyciel 
gimnazjum. 

Nr. 2: l ) Baranowsk! Władysław, członek za
rządu gł zw. zaw. rob. roln. 

Nr. 3: 1) Koter Tomasz, rolnik, 2) ChadaJ Pa
weł, nauczyciel szkoły rolnej. 

. Nr, 10: 1) Zalewski Jan, b. poseł. 
Nr. 2 i : i ) Rettilcrer Edward, adwokat z L u 

blina. 

OKRĘG 25: 
Bia ła Podlaska, Włodawa I inne. 

Nr. 1 : 1) Górski Czesław, nauczyciel. 
Nr. 2: 1) Chodyński Edmund, robotnik rolny. 

Nr . 3: l ) Bogus ławsk i Aleksander, b. poseł. 
Nr. 24-1) Ks. Czetwertyński Seweryn, b. po

seł, ziemianin. 

OKRĘG 26: 
Lublin, Chełm, Lubartów. 

Nr. 1 : i ) l .echnick l Fel ic jan, ziemianin ZJ>J.R. 
Nr. 2: 1) Ma l i nowsk i Mar jan , b. poseł, 2) Ko

ta rsk i Fel iks. 
Nr. 3: 1) Koter Andrze j , ro ln ik . 2) Kosmow

ska Irena. b. posłanka. 
Nr. 36 (Żjedn. l e w i c y chłopskie! „Somopo-

moc"): 1) Wojtowicz Stanisław, b. sekretarz str. 
chołopskiego. 

OKRĘG 27: 
Zamość. Biłgoraj, Tomaszów. 

Nr. 2: l ) 'Smul ikowski Julian, b. poseł, 2) 
Świątkowski Henryk i adwokat. 

Nr. 3: l ) Mol lnpwild Maksymilian, b. poseł, 
prezes stronnictwa 

Nr. 10: 1) DzidutA Jan. b. poseł, 2) Karwa. 

OKRĘG 28: 
Krasnystaw, Hrubieszów, Janów. 

Nr. 1 : 1> Borys Jan, rolnik. 
Nr. 2T 1) Niski Józef. b. poseł. 
Nr. 10: 1) Wrona Stanisław, b. poseł. 2) K u 

rowski Antoni, rolnik. 3) Moclinfja. 

OKRĘG 29: 
Tczew, Puck I Inne. 

Nr. 7 : 1) Chądzyński Adam, b. poseł. 
Nr» 18: 1) Tataliński Antoni, właśc. ziem., 

Niemiec. 
Nr. 2 1 : I ) Kwiatkowski Jan, kupiec. 2) Sztur-

inowski Piotr, .rolnik. 
Nr. 2 5 : , f l Dąbrowski Stefan, b. starosta, zie

mianin. 

OKRĘG 30: 
Grudzlqdz I Inne. 

Nr. 7: |V Reder Ignpcy. b. poseł. 
Nr. 18: 1) Barczewski Ernst, pastor z Dział

dowa (następny kandydat von Kcerber, właści
ciel dóbr). 

Nr. 2 1 : l ) W o y m w s k i Stanisław, rolnik. 
Nr. 25: 1) Kulerskl Wiktor , redaktor „Gazety 

Grudziądzkiej". 

OKRĘG 31 (Toruń) . 
Nr. 2 — Nehryng Stanisław, sekretarz związ

ku zawodowego. 
Nr. 7 - Pawlak Wojciech b peseł. 
Nr. 4 8 — Baczswskl E r n s t pastor. 
N r ? ? l -~r Michalak Stanisław, adwekat. 
Nr. 25 — Rząsa, rclnik. 

O F R Ę O 32: 
Bydgoszcz, Inowrocław I Inne. 

Nr. 2: 1) Kaczanowski Kazimierz, dziennikarz 
z W a r s z a w y . 2) Matuszewski Tadeusz, prezes 
zw. zaw. w Bydgo9z:zy 

Nr. 7: 1) Faustynifk Jan, redaktor „Volks-
stlmme", 21 Birschcl, ziemianin (poprzednio' 1). 

Nr. 24: 1) Trąmpczvński Wojciech, b. senator 
(zastępca Petrycki Józef. b. po^et. 

OKRĘG 33: 
Gniezno, Września, Środa I inne. 

Nr. 7: 1) Brzeziński Jan (dawniej 2). 
Nr. 18: 1) Santor. 
Nr. 2 1 : 1) Trąmpczyńskl Wojciech, b. senator 

(zastępca Lewandowski Bolesław kupiec z Byd 
goszczy). . . . , 

Nr. 25: 1) Micln!k!ewlcz Mieczysław, nauczy
ciel gimnazjum, 2) Czyszewski Kazimierz, bur
mistrz. 

OKRĘG 34: 
Poznań - Miasto: 

Nr. 2 1 ' 1) Chmi .MewskI Czesław, adwokat 1, 2) 
dr. Snrzynskl Leon, lekarz. 

Nr. 2 1 : 1) Paczkowski Roman, prof. uniwer
sytetu poznańskiego. 2) Miklaszewski L M rze
mieślnik. 

OKRĘG 35: 
Poznań • powia t Leszno, Rawicz I inne. 

Nr. 7: 1) Milczyński Marcin, b. pos. 
Nr. 2 1 : 1) Boczoń Ludwik, nauczyciel. 
Nr. 24: 1) Pluciński Leon, b. poseł. 
Nr. 25: 1) Płoszyński Wawrzyniec, .rolnik. 

OKRĘG 36. 
Szamotuły, Chodzież i Inne. 

Nr. 18: 1) Naumann Eugeniusz, b. poseł. 
Nr. 2 1 : 1) Ciszak Antoni, b. poseł, 2) Zych 

Franciszek, kierownik szkoły. 
Nr. 24: 1) Trąmpczyństó Wojciech, b. senator 

(zastępca Rzepecki Karol, b. poseł). ,• • 
Nr. 25: 1) Nosek Jan. rolnik. 

OKRĘG 37. 
Ostrów. Odolanów. Kępno, Krotoszyn I I n n e 

Nr. 7: 1) Nader Mikołaj, b. poseł, 2) Hoffmann 
Władysław nauczyciel. 

Nr. 24: 1) Winiarski Bohdan, profesoT uniwer
sytetu poznam^leeo. • 

Nr. 25: 1) Piątek Mieczysław, roir*ik.,-<2) Szy
szka Piotr, rolnik, 3) Szlachciński Stanisław, 
technik: 

OKRĘG 3 8 / 
Huta Królewska. Tarnowskie Góry 1 inne. 

Nr. I : 1) Grzesik Karol, burmistrz 'Wielkich 
Hajduków. 2) Pietrzak Jan. prezes związku me
talowców. ' . C ^ R I "> "Lidii 

Nr. 18: 1) Włodasch Karol, b. poseł, 2) Kraj-
czyrski Otto. b. ooseL 

Nr. 38: 1) Korfanty Wojciech, b. poseł, ( » » ' * 
nl kandydaci: ks. Brandys Paweł i Musiał, sesf 
ta rz z w i ą z k u zawodowego). 

O K R Ę G 39. 
Katowice, Ruda. 

Nr. I : DKot Alojzy, b. poseł NPR-. P r e * j 
związku górników, 2) Karkoszka Jan, ore*" 
związku inwalidów. , 

Nr. 18: 1) Rosumek Jan. b. poseł, 2) ks. K w 
czy rsk i . 

Nr. 38: 1) Korfanty Wojciech, b. poseł (najMł* 
nl kandydaci: ks. Brandys Paweł 1 Sosiński V»» 
ciech, kupiec). 

OKRĘG 40. 
Cieszy, Bielsk, Pszczyna. Rybnik. . • 

. Nr. 1 : 1) Ks. Lomdzin Józef. b. poseł. 2) M 
dyk Bonifacy, aptekarz z Żarów. 3) Roguszc*8* 
Franciszek, b. poseł NPR., prezes tej partjl. 

Nr. 2: 1) Roger Tadeusz, b. poseł. J 
Nr. 18: 1) Franz Eugenjusż, b. poseł, 2) W** 3 

Robert, b. poseł. 
Nr. 38: 1) Korfanty Wojciech, b. poseł (a£ 

1 

Zmian* 
Od 

Zimą i latem, w miastach, 
Mrowiskach w kawiarralacl 
fach i demach prywatnych, 
"*mal kroku mo/Jia spotkać 
ty Przy stoliku do kart. 
, Niema teraz mody na ro 
^Prz-ccl kilku jeszcze laty, ! 
*fóe prawie kobiety robiły 
Mydełkiem koronki, wstawi 
•"aiitsze wełniane ubrania, haf 
bywały itd. 
'. L~>ziś? Najlepsze nawet mai 
U*isze pauie domu ulegają 
"° kart i Krają w bnidża, pr 
t 0 najtniiiej w W'ir.ta. 
KWysokość stawki przytem 
Bh zbyt wielkiego znaczenia 

kobiety nie zawodowo gra 
? różtya się od mężczyzn, że 
pty jako taka, nie zaś 

chciwość 1 żądza zys 
ca: ks. Brandys Paweł i dr. Lercli Francis1* l*»t ich n a m i ę t n o ś c i ą 
adwokat). 

OKRĘG 41. 
Kraków - Miasto. 

Nr. 1 : 1) Krzyżanowski Adam, profesor •! 
wersytetu krakowskiego, 2) dr. Dybowski 
usz, lekarz, prezes okręgu krak. Partjl pracy-

Nr. 2: 1) Bobrowski Rmil. b. poseł. . 
Nr. 17: 1) dr. Tlion Abram Ozjasz. b. po**' 

OKREO 42. 
Kraków - powiat. Chrzanów, Olkusz. Mlec* 

1 Inne. 
Nr. I : l ) Pochmarskl Bolesław, na 

Kiimi.s/.jnm. 2) Kleszczy ński Edward, rolnik. 
Nr. 2: 1) Daszyński Ignacy, b. poseł, 2) 

ławski Zygmunt, b. poseł. 3) Kwapińśkl Jan. * J 

seł, 4) Nosal Jan, górnik. 
Nr. 10: 1) Tabor Jan, b. poseł. 
Nr . 25: 1) Puchatka Jan, b. poseł. 

OKRĘG 43. 
Wadowice, Biała. Żywiec. Nowy Targ 1 U"*J 

Nr. 1 : 1) generał Galica Andrzej. 2) O ' 
Feliks, literat (zastępca Walewski Jan, red* ' 

Nr. 2: 1) Czapiński Kazimierz, b. poseł. V 
lak Antoni. 

Nr. 3: 1) dr. Putek Józef, b. poseł. 
Nr. 25: 1) Wekschler Ludwik (zastępca rW 

sa Karol. b. poseł). 
Nr. 30: 1) ks. Madej Jam. 

OKRĘG 44. 
Nowy Sacz. Wiel iczka. Bochnia. 

•Nr. I i 1) Pieracki Bronisław, pułk.. 2) JJ 
ski Ign., rolnik. 3) Tomaszkiewicz Leopold, 
rdkarz. 

Nr. 2 : 1) Marek Zygmunt, dr. praw, b. 
Nr. 25: 1) Kiernik Władysław, b. poseł, 2 ) 

tazek Naircyz. b. poseł. 

3 1 
OKRĘG 45. 

Nr. 1 : 1) Bojko Jakób, b. senator, 2) 
Władysław, b. poseł, (zastępca Jarosz 
wójt z Janowic). 

Nr. 2: l ) Giołkosz Adam, publicysta. 
Nr. 25: 1) Witos Wincenty, b. poseł, 2) 

U.u k i Jam, b. poseł. 3) Krzciuk Henryk, uilmk 
... ,Nr . 30: l ) ks. Czuj Jan, b. poseł. 

ich namiętnością. 
I To oddanie sie łatwej wz 
P y i i c z e n i a grze w karty, ktć 
Pt zależny w równej cześr. 

nia. osoby grającej, jak i o 
fakteryzuje kobietę dzdsiej! 
Znalazła znowu coś noweg 
tie 

pustką duchową 
pPcłnić. leżeli bowiem wnil 
PJ do sedna rzeczy, przekon 

właśnie^ta duchowa pustki 
ifti wszystkich wielkich na 

kobiety, których życie i 
ogiem leży. tworzą kadiry 
gry zapalonych ludzi. 
Wszystkie wypożyczalni 

[Werdaają znacznie mmiejsa 
FT czytelniiików. 

Nic w tern dziwnego. 
Namiętność do gry w kart 

zamiłowanie do czyta 
ansów i powieści .które b; 

'•jsiilniejszych namiętności św 
T O . 

Dawniej bowiem kobiety % 
się współodczudem zmyśk 

ć, wydarzeń J wypadków; 
y się, że tak powiemy, I 

ytanej powieści; tą okólną jt 
kłv swoje własne większe 
^eżyciia. których im życie s 
Teraz zaś wolą emocję gry, 

ze kobieta może być więcej 
Ii przy czytaniu książki. F< 
zmawia, ma partnera, może 
ędnie ujście w pewnej pi 

rze myślom swym I uczucie 
Podczas czytawfa zaś była : 

dynie W rękach autora. 
O Ue pożądanem było a 

fctałcila sie zapomocą czyta 

OKRĘG 46. 

Nr. l i 
Jasio. Tarnobrzeg 1 famę. k ZOSZCZENKO. 

1) Bojko Jakób. b. senator, 2) D o b f * ł 

'J Dobroduszny stai 
ski Stanisław, urzędnik (zastępca Kautzky 
nauczyciel gimnazmm). 

Nr. 14: 1) Krempa Franciszek, b. poseł, 2) 
dej Jakób, b. poseł. 

Nr. 25: 1) Madejczyk Jan, b. poseł, 2) K^"1,* 
Bronisław, rolnik (zastępca Jedynak Jan. b. P°SJ 

OKRĘG 47. 
Rzeszów — Jarosław. 

Nr. 1 ; 1) Bojko Jakób, b. wicemarszałek s< 
Nr. 2: 1) Chudy Antoni. 
Nr. 10: 1) Pluta Andrzej, 2) Sobek Jan. 3) 

cha Marcin. 4) Bwsk . . 
25: 1) Pieniążek Jan, b. poseł.. 

Dawno już nie obchodziłem 
*a:o Narodzenia. 

Ostatnio zdarzyło mi sie to 
u. Przed samem Bożem Na 
jechałem do krewnych swói 

^Ogrodu Miałem pecha. Na jal 
facyjce musiałem sterczeć pi 
yc Pociąg miał przyjść z dv 
ftnnem opóźnieniem. 

HO 

OKRĘG 48. 
Przemyśl. Krosno I Inne. 

Nr. 1 : 1) Boiko Jakób, b. senator. 2) Oa/ja ^ stacja bvła istotnie 
Apolinary, nauczyciel gimnazjum (zastępca 
rek Jędrzej, burmistrz Krcsna). 

Nr. 10: 1) Pawłowski Jakób. b. poseł. 
Nr. 14: 1) Stupiński łan, b. poseł. 
Nr. 18; 1) Zarajkiewicz. 
Nr. 22: 1) Zubrzycki. 

OKRĘG 49. 
Sambor. Lisko, Gródek 1 inne. 

Nr. 1 : 1) Bojko Jakób, b. wicemarszałek s ' 
tur, 2) Bryła, dziennikarz. 3) Burda dr. „ > f ą f 

Nr . 18: 1) Terszakcwicz. włościanin. 2) B u ^ P " ?e z ł o ś c i . 
Nr. 8: 1) CzuczmaJ, » Wśród pasażerów był prócz 

feek o bardzo przyzwoitym v 
, 'iiitcrku wysokiej czapce futrz 

i wów - Miasto. 4 U Z e k Początkowo pocieszał p; 
N r l- l ) K w i a t k n w k i Eugenjusż. mWste* " Jlej:,c sie dobrodusznie 1 patrz 

mySn 'handlu. . . ^ n i e w oczy. po chwili jednak 
cichym koźlim tenorkiem: Nr. 17: 1) dr. Reich Leon, b. pose.. 2) dr. 

Nr. 24' 1) Pieracki Leon, adwokat. 

Pt 
Kr0Tviazdv — nie było nawet bufę 

Na stacji tej zebrało sie nas. 
2 c h podróżnych z 12 osób. 
Ptidlarz ryb z broda, dwóch s 
Ita-ś kobieta w staromodnej r< 
Cierna wahzkami i inne nieok 
J^trlądu osobniki. 

M Wszyscy z pokora siedzieli i 
'ciasnej poczekalni, jedynie ku 

B rvstus rodzi" 
D. c. na str. 5-ej. | °vf to staruszek o zupełnie boi 

rJxla„dzie. W każdym ruchu swi 
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sejmu 
nfamty Wo jc iech , b. poseł, 
. B randys P a w e ł i Musiał, sex*1 

wodowego). 

OKRĘG 39. 
Katowice, Ruda. 
Alo jzy , b. poseł NPR.. V1*1*, 

i w , 2) Karkoszka Jan, * » e , B 

hsuimek Jan, b. poseł, 2) ks. K/ar 

r fanty Wo jc iech , b. poseł (nasttf 
. B randys P a w e ł 1 Sosinski W 

OKRĘG 40. 
Ucisk, Pszczyna, Rybnik. 
Londz in Józef, b. poseł, $ 

rtekarz z Zairów. 3) Rogusfl 
iseł NPR.. prezes te j part i i , 
:er Tadeusz, b. poseł. 
im Eugeniusz, b. poseł, 2) 

r fan ty Wo jc iech , b. poseł (ws j j j 
P a w e ł i d r . L c r c h F ran * " 1 * * 

O K R Ę G 41. 
K r a k ó w - M ias to , 
syżanowskł Adam. p r o f e s o r -
wskiego, 2) d r . D y b o w s k i l * w 

es okręgu k r a k . Par t i i pracy-
row6ki Emil, b. poseł. . 
. Thon AJbram Ozjasz, b. pos*' 

Wzgardzony bohater powieści, 

Zmiana upodobań kobiecych. 
Od biernych ref leksyj do własnych przeżyć. 

Zimą i latem, w miastach, po wsiach ? 
torowiskach w kawiarniach, restaura-
C j a ch i domach prywatnych, na każdym 
"*mal kroku można spotkać dziś kobae-
* Przy stoliku do kart. 

Mierna teraz mody na roboty ręczne, 
j * Przed kiiilku jeszcze laty, kJedy wszy
t e prawie kobiety robMy na wyścigi 
Mydełkiem koronki, wstawka i najroz-
H t z e wełniane ubrania, haftowały, wy
mywały i.td. 

Dziś? Najlepsze nawet matki, najdlziel-
^isze panie domu ulegają namiętności 
•° kart i grają w bnidża, preferansa lub 
Htójtnniej w wir.ta. 

Wysokość stawki przytem nie ma dia 
h zbyt wielkiego znaczenia i tem właś-

£ kobiety nie zawodowo gTające w kar-
PÓżn^ą się od mężczyzn, że sama gra w 
•Wy jako taka, nie zaś 

chciwość i żądza zysku 
Pt ich namiętnością. 
[ To oddanie sie łatwej względnie do 
Pouczenia grze w karty, której rezultat 
Pt zależny w równej części od uzdol

nią, osoby grającej, jak i od wypadku, 
irakteryzuje kobietę dzisiejszą. 
Znalazła znowu coś nowego, co jest w 

pnie 

rezultat był fatalny, kobieta bowiem, od- Prawda, że teraźniejsze opętacie gry 
dana namiętnie czytaniu powieści nile im- w karty jest pewnego rodzaju zamianą w 
feresowała się właściwie poza niemi — myśl przysłowia: 
n "czerń. „rwę kijem to pałka?" 

Poradził sobie. 

O K R Ę G 42. 
Chrzanów. Olkusz, Mice 

i Inne. 
chmaTski Bo les ław, naucz*/* 
leszczyński E d w a r d , ro ln ik , 
szyńskl Ignacy, b.yposeł. 2) 
b poseł . 3) Rwap lńsk l J a n , * ! 
i. górn ik . 
bo r Jan, b. poseł, 
ichałka Jan, b. poseł. 

O K R Ę G 43. 
i ła . Ż y w i e c . N o w y T a r g I I" 1 * 
i c ra l Gal ica Andrze j . 2) O * 1 * 
Łsteipca W a l e w s k i Jan, redaW^ 
upińskl Ka/. imicrz, b. poseł. 2 ) ' 

Putek Józef, b. poseł, 
Dkschler L u d w i k (zastępca IM 
I). 
. Made j Jan. 

O K R Ę G 44. 
lacz, Wiel iczka, Bochnia. 
r ack l B ron i s ł aw , pułk. , 2) i* 
5) Tomaszk iew icz Leopo ld . 

rek Zygmunt , d r . p r a w , b. 
>rnik W ł a d y s ł a w , b. poseł, 2) 
poseł. 

O K R Ę G 45. 
]ko Jakób. b. senator. 2) 
poseł, (zastępca Jarosz K* 

łkosz Adam, pub l icys ta . . 
' i tos W incen ty , b. poseł, 2) ' 
eł . 3) Kraci/uk Hen ryk , rolnik. 

Czu j Jan. b. poseł. 

pustką duchową 
Ppełnic. leżeli bowiem wnikniemy głę-
PJ do sedna rzeczy, przekonamy sie, że 

właśnie^ta duchowa pustka, jest źró-
itn wszystkich wielkich namiętności 1 
I kobiety, których życie wewnętrzne 
Tłogiiem leży, tworzą kadry najbardziej 
P gry zapalonych ludzi. 

-Wszys tk ie wypożyczalnie książek 
•^.erdzają znacznie mniejszą frekwen-
** czytelniiików. 
jfJNRc w tem dziwnego. 

Namiętność do gry w karty stlturrita 
zamiłowanie do czytania 

łriansów i powieści .które było jedną z 
WsiJniiejszych namiętności! świata kobie
co. 
Dawniej bowiem kobiety zadowalnila-
sie współodczuciem zmyślanych prze-

£ć, wydarzeń j wypadków; Jdentyffko-
r*ły sie, że tak powiemy, z bohaterką 
jytanej powieści; tą okólną jakby droga 
^Błv swoje własne większe i mniejsze 
^eżycia. których im życie skąpiło. 
Teraz zaś wolą emocję gry, gdyż przy 

*e kobieta może być więcej sobą, ani-
B przy czytaniiiu książki. Podczas gry 
temawia, ma partnera może dać bezpo-
'ednae ujście w pewnej przynajmniej 

rze myślom swym i uczuciom. 
Podczas czytania zaś była marionetką 

['•'dynie w rekach autora. 
O ile pożadanem było aby kobieta 

ktałciła sie zapomocą czytania, o tyło 

Moralista: — Panie dyrektorze, pański balet jest prawie nagi, 
to jest niedopuszczalne. 

Dyrektor: — Dziękuję, że mi pan zwrócił uwagę, odpowiada 
dyrektor, od jutra każę dobrze opalać teatr. 

Za wszystko trzeba płacić. 

Drogi dekolt literatki. 
Jaką wartość przedstawia dla kobiety tek tego wypadku, zostały 

możliwość noszenia wyciętych 
sukien wieczorowych? 

Na to pytanie musiał niedawno odpo
wiedzieć sad w Rouen. Pani Maria Lepar 
cerie, literatka, zażądała wysokiego od
szkodowania za uszkodzenie cielesne, kto 
re ją spotkało podczas wypadku automo
bilowego w r. 1925. w pobliżu Deau\'ille. 

Pani Leparcerie motywowała swą 
skargę tem. że ramiona jej i szyja, wsku-

tak zniekształcone. 
że nie może ona nosić sukien wieczoro
wych z dekoltem. 

Skarga jej w reku 1925 została odda
lona, jednakże obecnie najwyższy trybu
nał francuski zarządził na skutek prośby 
oskarżycielki rewizję procesu i rozstrzyg 
nął go na korzyść pani Leparcerie. W y 
sokość odszkodowania oczywiście ozna
czy sąd w Rouen. 

O K R Ę G 4fi. 
), Tarnobrzeg I Inne. 
ko Jakób, b. senator, 2) O o t \ ' * I 
•zednik (zastępca K a u t z k y W H 

Bmpa Franc iszek, b. poseł, 2) ^ 

dejczyk Jan, b. poseł, 2) Kuś*1 i 
(zastępca Jedynak Jan. b. P°H 

Xc 
f ł f i O - i 

Dawno już nie obchodziłem Świąt Bo-
pfio Narodzenia. 

Ostatnio zdarzyło mi sie to siedem lat 
u. Przed samem Bożem Narodzeniem 
jechałem do krewnych swoich do Pio 

.ogrodu Miałem pecha. Na jakiejś małej 
ł&cyjce musiałem sterczeć przez całą 
,°c Pociąg miał przyjść z dwunastogo-
*innem opóźnieniem, 

ator. 2) QiĄ A stacja była istotnie z pod ciemnej 
(zasteoca Kr* wiazdy — nie bvło nawet bufetu. 

i Na stacji tej zebrało sie nas. nieszczes-
•"ch podróżnych z 12 osób. Bvł tu jakiś 
'idiarz rvb z broda, dwóch studentów. 
!kąś kobieta w staromodnej rotundzie z 

1 plema walizkami i inne nieokreślonego 
OKRĘG 49. oglądu osobniki. 

Lisko. Gródek 1 inne. ^ Wszyscy z pokora siedzieli przy stole 
Jakób, b. w icemarsza łek 5 'ciasne! poczekalni, jedynie kupiec aż kt 

s^pł ze złości. 
Wśród pasażerów był prócz tego sta

dek o bardzo przyzwoitym wyglądzie, 
l i terku, wysokiej czapce futrzanej. Sta-
jteek początkowo pocieszał pasażerów, 
•ejac sie dobrodusznie i patrząc im ła-
nie w oczy. po chwili jednak zaczął nu 
cichym koźlim tenorkiem: ..Gdy się 

jtystus rodzi". 
l^v{ to staruszek o zupełnie bogobojnym 
^ lądz ie . W każdym ruchu swoim zdra-

O K R E G 47. 
eszów — Jarosław, 
o Jakób. b. wicemarsza łek s 
dy Antona. 
ita Andrze j , 2) Sobek Jan. 3) 
Jeiek. . 
n ią isk Jan, b. poseł. 

O K R Ę G 48. 
mvśl. Krosno I uine. 
to Jakób, b senator, 
^ciel g imnazjum 
nistrz Krosna) , 
/ tow&ki Jakób. b. poseł, 
p iński ł a n , b. poseł, 
a jk iewtez. 
r zyck i . 

snmJiKarz, 3) Burda dr. 
szakowicz. włościanin. 2) BU a 

czmaj. 

OKRĘG 50. 
I .wów - Miasto, 

itkowski Eugeniusz, ministeł 

Reich Leon, b. pose.. 2) dr. P 
iracki Leon, a d w o k a t 

>. c. na str. 5-ej« 

dzał niezwykła dobroduszność. łagodność 
I cnotliwość. 

Siedział na krześle i kołysząc się do 
taktu, śpiewał* ,.Odv sie Chrystus rodzi'*. 
Nagle jednak zerwał sie z krzesła i znik
nął ze stacji... Po upływie kilku minut wró 
cił z gałązką sosny w reku. 

— O! — krzyknął z zachwytem, zbli
żając się do stołu. — Oto. szanowni oby
watele i my mamy choinkę. 

A , Staruszek zaczął wtykać choinkę do 
^kara fk i , nucąc cicho: „Ody sie Chrystus 

rodzi"... 
— Oto, szanowni obywatele. — ode

zwał się znów. odsuwając sie nieco od sto 
łu i napawając się dziełem rak swoich. — 
W tak uroczysty dzień za czyjeś grzechy 
zmuszeni jesteśmy siedzieć tu jako ci Ła 
żarze. 

Zirytowani pasażerowie spoglądali z 
niezadowoleniem na ruchliwa, niespokoj
ną postać starca. 

— Tak, tak — mówił dalej staruszek, 
— za czyjeś grzechy... Chrześcijanie pra
wosławni, ten uroczysty dzień zwykliśmy 
oczywiście, spędzać w gronie bliskich i 
przyjaciół. Zwykliśmy przyglądać sie na
szym małym dziatkom, skaczącym w nic 
wypowiedzianym zachwycie dookoła cho 
inki. Dnia tego mamy. szanowni obywa
tele, ochotę — taka to już ludzka słabość. 
— skonsumować trochę szynki z zielo
nym groszkiem, z jeden, dwa krążki kieł
basy, kawałek gąski, a i kieliszek czegoś 
takiego... 

— T fv ' — splunął handlarz rvb. spo
glądając z obrzydzeniem na starca* 

Pasażerowie zaczęli sie niespokojnie 
wiercieć na krzesłach. 

— Tak, szanowni obywatele. — ciąg
nął staruszek cichuteńkim głosikiem — 
przyzwyczailiśmy sie dzień ten spędzać 
uroczyście, ale cóż. jeśli nie można, to 
przeciw Bogu nie pójdziemy... Powiadają, 
że niedaleko stąd jest cerkiewka, pójdę 
tam... pójdę tam. szanowni obywatele, u-
ronie łezkę i postawie świeczkę... 

— Staruszku — odezwał sie handlarz, 
— a możeby tak można coś zafasować? 
Może. rzeczywiście, tu można tego... ja
kiejś szyneczki wydostać? Gdyby tak się 
przepytać? 

— Myślę, że można — odpowiedział 
staruszek — za pieniądze, moi drodzy. — 
wszystko można. Jeżeli zrobi! składkę... 

Kupiec wyjął portfel i uderzywszy nim 
o stół, zaczął wyjmować pieniądze. Pasa
żerowie zaczęli się wesoło poruszać i 
zkolei wyciągać swoje pieniądze... 

Po kilku minutach staruszek, przeli
czywszy zebrane pieniądze, z zapałem o-
świadczył. że na ślepo wystarczy już i na 
jedzenie i na wszystko... 

— Niech tylko długo to nie trwa — 
powiedział handlarz. 

— Postawię tylko świeczkę — odpowie 
dział staruszek — uronię łezkę, rozpytam 
się wśród prawosławnych chrześcijan, 
gdzie co kupić i — z powrotem. — Za ko
go, obywatele szanowni, za kogo posta
wić świeczkę? 

— Proszę za mnie — powiedziała ko
bieta w rotundzie, grzebiąc w portmonet
ce i wyciągając pieniądze. 

£awsze jednak partja biidża, prefe-
rensa czv winta nigdy nie trwa tak długo 
jak przeczytanie tóflkotomowej powieści; 
bo gdyb.y nawet zacietrzewiona pani nie 
mogła si'ę zdecydować na przerwanie gry, 
zmuszają ją do tego partnerzy, od któ
rych -jest zależną, a którzy grać przesta
ną. • 

Inna jeszcze s ;ina 
namiętność kobieca 

rdz ;ęki grze w karty osłabła, choć nie zu
pełnie zanikła z wtidownt, a kobiety, prze
siadujące przy. stoliku do kart nie przy
wiązują tyle w"agi do strojów. Nie zależy 
im tak bardzo na tem, aby coraz coś inne
go i nowego mieć na sobie. 

Umiłowanie do nowych toalet należy 
również do wybitnie kobiecych namięt
ności Nietylko pragnienie podobania sie 
'fest w tym wypadku bodźcem, lecz i ta 
okoliczność, że caiy proces sprawienia 
sobie nowej sukni w wysokim stopniu 

absorbuje umysł 
kbWety. 

Przy stoliku do kart natomiast kobie
ty nietyle dbają o toaletę. W małem 
„swojem" kółku nliie wahają się nieraz za
siąść do gry w codziennej domowej sukni 
lub w kostiumie z lekkiej wełny. 

ZaJmiJowanie do strojów nie wygaśnie 
nigdy, rzecz prosta, u kobiet, które mogą 
sobie na ten zbytek pozwolić. Pragnie
nie i dążność do tego, aby się ładnie i do 
twarzy ubrać nie jest namiętnością samą 
w sobie wyłącznie, lecz składową częścią 
tylko erotyki, najsilniejszej namiętności 
ludzkiej. 

Kiedy kobieta się zakocha, chce się za
wsze wybrańcowi swego serca podobać 
i pragnienie to kieruje wyborem toalety. 

Krawcowe dużoby mogły na temat 
ten opowiadać. Ileż to razy bowiem k l i 
entki ich nie zwracając uwagi na modę 
wybierają ten a nie inny kolor lub krój 
sukni, dlatego jedynie, że 

ukochany mężczyzna 
— może nim być rodzony mąż nawet (i to 
się bowiem na świecie jeszcze zdarza!) 
r— widzi je najchętniej tak ubrane. 

Zdarzają się czasami wypadki, żc 
zamiłowanie do pięknych strojów jest ce
lem samym w sobie dla kobiety, która 
nie ma innych zainteresowań w życiu i 
pragnie być podziwiana* a że koniecznym 
środkiem do podniesienia wrodzonych 
wdzięków i urody jest, była i będzie pięk
na szata zewnętrzna, musi więc o nią 
przedewszystkiem zabiegać. 

Bierne kobiety dawniejszych czasów 
zadawalnialy się podnieceniem wytwoła-
nem pasywnym udziałem w przeżyciach 
bohaterów powieścatewych; dzisiejszie ak
tywne kobiety oddają się namiętnościoni. 
które im dają możność rxifoiiecan!ia się 

wlasnemi przeżyciami. 
Ciekawość jednak — po matce Ewie 

spuścizna — i tu i tam jest pobudką, bodź
cem i sprężyną postępowania. 

Pieniędzy staruszek od niej nie przy
jął. 

— Nie, paniusiu — powiada — proszę 
mi raz pozwolić z własnych skromnych 
środków zrobić chrześcijański uczynek. 
Za kogo jeszcze? 

— W takim razie i za mnie — powie
dział kupiec, chowając portfel. 

Staruszek kiwnął głowa i wyszedł. 
„Gdy się Chrystus rodzi"... — usłyszeliś
my głos jego. 

— Jaki boski starzec! — powiedział 
handlarz. 

— Zadziwiająca postać ten staruszek! 
— poparł ktoś kupca. 

Pasażerowie z zachwytem zaczęli się 
rozwodzić o staruszku. 

Minęła godzina. Potem dwie. Potern 
zegar wybi ł piątą. Staruszek nie wracał 
O siódmej zrana też go jeszcze nie było. 

Wpół do ósmej podjechał nociag i pa
sażerowie rzucili się, bv zająć miejsca. 

Pociąg ruszył. 
Było jeszcze szaro. Nagle wydaje mi 

sie. że z za węgła dworca mignała znajo
ma sylwetka staruszka. 

Skoczyłem dp okna. Staruszek zniknął. 
Wyszedłem na platformę — i nagle zu

pełnie wyraźnie usłyszałem znaiomy koż 
li tenorek: („Gdv się Chrystus rodzi"... 

Bvło to moje ostatnie święto Bożegc 
Narodzenia. , 

Obecnie odnoszę sie jakoś do miłują
cych tradycje staruszków. 
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Jakiego należy sią uczyć języka ? 
Praktyczne wskazówki dla przyszłych poliglotów. 

Generalski pogrzeb pielęgniarki 
Zgon niepowszedniej kobiety. 

Decydując sie na naukę obcego języka, 
musimy przedewszystkiem zwrócić uwa
gę na korzyści, jakie z tego wysiłku o-
siągniemy. Jest rzeczą zrozumiała, iż naj 
korzystniejsza będzie nauka takiego języ
ka, którym mówi wielka ilość ludzi. Roz
przestrzenienie zatem języka jest podsta
wa, na której powinna sie"oprzeć decyzja 
wyboru. 

Aby to ułatwić, podajemy koleino te je 
/ yk i , których używa największa Ilość lu
dzi. 

Utarło sie mniemanie. 
że najwięcej ludzi mówi P O chińsku. Jed
nak zachodzi tu mały błąd: jednolity ję
zyk chiński nie Istnieje, a jest właściwie 
konglomerat około 20 narzeczy, z któ
rych każdy jest odrębnym i niezrozumia
łym dla innych Chińczyków jeżykiem. 

Najbardziej rozpowszechnionym jest 
ie/yk angielski, 

którym włada 200 milionów ludzi, wszela
kiej barwy skóry, narodowości, wyznania 
I strefy naszej kuli ziemskie.!. Poza Wiel
ka Brytanja w Europie (około 50 milio
nów) używają go Stany Zjednoczone 
wraz z Kanadą (około 125 miljonów), re
szta przypada na Nową Zelandie i Indjc 
Wschodnie. Posługiwanie sie językiem an 
glelskim wzrasta z roku na rok. zwłasz
cza jest w użyciu 

handlu międzynarodowego. 
Na drugiem miejscu stoi 

Język rosyjski, 
którym mówi około 130 miljonów. 1 

Następnie Języki: niemiecki i hiszpań
ski, każdy będący w użyciu 80 do 100 mil 
jonów ludzi. Niemiecki w środkowej Euro 
ple, w niektórych stronach Rosji połudnlo 
wej. wschodniej 1 nad Bałtykiem oraz w 
Brazylii. Zresztą pcza Europą jeżyk nie
miecki niewielkie ma znaczenie w stosun 
kach międzynarodowych, należąc właści 
wie do lezyków lokalnych. 

Natomiast hiszpański, którym poza pół 
wyspem Pirenejskim mówi znaczna część 
Ameryki Południowej, ma wobec szybkie 
go rozwoju tej części świata wielką przy 
szło^ć. 

Zkolei następuje 
io/yk francuski, 

którego poza Francja używa kilkanaście 
miljonów ludzi w Belgji, Szwajcarii, część 
Kanady i w rosnących coraz bardziej ko
loniach francuskich. Jest w użyciu 50 do 
60 miljonów ludzi. Wysokie znaczenie kul 
turartrie języka francuskiego polega 1 na 
tern, że jest w użyciu warstw wyższych 
oraz językiem dyplomatycznym. 

Językiem portugalskim mówi około 
415 milionów ludzi. 

7. czego przeszło 30 przypada na Brazylie 
reszta na zachodnią, południowa i wschód 
nią Afrykę, część Indii 1 południowo-
wschodnią Azje. 

Do grupy języków, którerni włada 50 
miłjonów ludzi należą jeszcze 

włoski i japoński. 
Pierwszy bywa dotąd w użyciu na wy 

brzeżu morza Śródziemnego. 

Remont dzwonnic 
największego kościoła. 
Potrwa cale dwa lata. 

Związek rzymskich pracowników bu
dowlanych „Campanarl", zajmujący się 
specjalnie utrzymaniem w porządku 
dzwonnic bazylik rzymskich, przystąpił 
— Jak donoszą z Rzymu — dc obliczonej 
na dwa lata 

nanrawy dzwonnic 
kościoła św. Piotra. 

Belkowanie, na którcm zawieszony 
jest największy dzwon kościoła, pochodzi 
z 1748 roku i ucierpiało mocno wskutek 
zmian atmosferycznych. Sama zmiana te
go belkowania trwać będzie przez 

dwa miesiące, 
f i lyż trzeba je zmieniać częściowo, aby 
nie przerywać działalności dzwonu. Żresz 
tą w tej największej świątyni świata 
wciąż jest coś do naprawy. Tak no. skoń
czono właśnie układać nowe ołvtv mar
murowe posadzki w prawiei nawie kościo 
ła. Zużyto na to 600 metrów kwadrato
wych białego i kolorowego 

marmuru kararyiskieeo. 
Zrestaurowano również kaolicę Kle

mensa XL Odnowiono złocenia ! obrazy 
1 w kaplicy znów odbywają sie nabożeń
stwa. 

Inne języki, a więc polski, czeski, ru
muński, węgierski, serbski, holenderski, 
szwedzki, duński, norweski, fiński I w. in. 
nie mówiąc o mnóstwie narzeczv malaj-
sklch. japońskich, murzyńskich i t. d. ma
ją znaczenie przeważnie lokalne. 

W Cannes zmarła w tych dniach miss 
Mary Davies. jedna z tych cichvch, ofiar 
nych bohaterek, które ochotnie niosą 
swe zdrowie i życic dla dobra cierniącego 
człowieka. 

Mary Davies była pielęgniarka w szpi 

Krateczkl sądowe. 

Dyskusja polityczna w bramie. 
Wojowniczy zwolennik listy j Y ° 4. 

Wybory, wybory i już oo wyborach. 
Było parę tygodni krzyku, hałasu, awan
tur, wylewania sobie wzajemnie poto
ków wszelakich nieczystości natury mo
ralnej, namiętnych dyskusyj. wrzaskli
wych wieców, agitacji z samochodami i 
bez takowych — słowem kakafonja, jak 
rzadko, bo zdarzająca sie raz na Darę lat. 
I oto dziś nareszcie odetchnęliśmy z ulgą. 
W dniu 4 marca, zaopatrzywszy się w 
kartkę z numerkiem u jakiego typka z ro
gu ulicy udaliśmy się in gremio z całą fa 
milją do lokalu komisji obwodowci, rzuci
liśmy numerek do urny i koniec całej pa
rady. Teraz możemy czekać, aż nowe cła 
ło ustawodawcze sie zbierze i rozpocznie 
obrady. Starsi z nas jeszcze w nadchodzą 
cą niedzielę wybiorą senat. 

Wynik wyborów pomnożył wprawdzie 
liczbę niezadowolonych. Niejeden hołubił 
już w sercu nadzieję mandatu poselskiego 
(djeta, proszę państwa, wolne przejazdy 
„w tę i we wtę" kolejami i splendor, splen 
dor), a tu masz: figa z tego. No. ale cóż TO 
bić, taki już los nic sie na to' nie Doradzi, 
to trudno! Może da Bóg przy następnych 
wyborach. » 

JEDEN ZE ZWOLENNIKÓW LISTY nr. 4 
Należy stwierdzić z zadowoleniem, że 

obecnie zainteresowanie wyborami było 
znacznie większe, niż kiedykolwiek. Jest 
to objaw pocieszający, świadczący o tern, 
że coraz to szersze warstwy obywateli 
biorą czynny udział w życiu politvczno-
społecznem naszego młodego państwa. 
Coprawda ogromna rozmaitość list, a Jed 
nocześnie podobieństwo ich programów 
dezorjentuia maluczkich, na to lednak nie 
ma innej rady prócz tej. że powinni bar
dziej jeszcze pracować nad swem uświa
domieniem politycznem. 

W ciągu ośmu czv nawet dziewięciu 
tygodni wszędzie: na ulicy, w kawiar
niach, w tramwajach, sklepach, mieszka
niach prywatnych toczy się namiętne 
dyskusje na temat- kto zwycięży? Piłsud 
ski czy też jego przeciwnicy? Jedynka, 
dwójka, czy też ..dwudziestka piątka"? 

Zwycięstwo listy prorzadowel bardzo 
mało wzruszało Jankla Cwajgmana. On 
wiedział tylko o tem. że istnieje lista nr. 4 
reprezentująca „Bund" i lista nr. 18 — 
bloku mniejszości narodowych. Po długo 
trwałych rozmyślaniach doszedł do wnio 
sku, że należy głosować na listę Narodo
wego B'oku Żydowskiego. Raz powziąw-
szy decyzję już od niej nie odstępował i 
w błogim spokoju ducha szył klientom 
.garnitury" podług najnowszej mody — 
Krawcem był bowiem przv ul. Drewnow
skiej 

Natomiast zatrudnieni w jego warszta 
cie pracownicy byli zdeklarowanymi zwo 
lennikami listy nr. 4. Na tle wybitnej róż
nicy poglądów dochodziło pomiędzy nimi 
a majstrem do ostrych kontrowersyj. 

Szczególnie jeden z pracowników Le
wek Grynbaum uwziął się, bv przekonać 
majstra o błędności jego poglądów poli
tycznych. Cwajgman był przecież nie
wzruszony nlczem skała z granitu. 

DJALOG POLITYCZNY. 
I stało sie, iż pewnego wieczoru, stojąc 

przed brama domu, Cwajgman i Gryn

baum znowu wszczęli dyskusje politycz
ną Nie wiadomo dlaczego dyskusja ta 

ostrzejszy niz zazwy-przybrała o wiele 
czaj charakter. 

Rozmowa prowadzona zrazu niano, a 
nawet pianlssimo. przechodziła w coraz 
to wydatniejsze forte, fortissimo aż uro
sła do groźnego crescendo, przyczem ge
stykulacja rozmówców stała sie tak oży
wiona że w pewnej chwili przeistoczyła 
się w rękoczyny. Właściwie bvło tak: 
Grynbaum. Jako socjalista umósl się w za 
pale oratorskim i nienawiścią do krwiopij 
ców-kapitalistów do tego stopnia, iż w 
majstrze swym ubogim krawczyku Cwajg 
baumie ujrzał naraz wcielenie kapitalizmu 
i huknął go pięścią w twarz. Maister na
robił wrzasku na temat: „gwałtu zabija
ją", wobec czego zbiegli sie ludzie i w 
mgnieniu oka tłum otoczył dvskutujacvch 
w sposób tak bardzo ożywiony polity
ków. I tak, jak to zwykle bywa. uieposia-
nv. wyrósł na młejsen zbiegowiska poli
cjant 1 zarówno Cwajgbaumowi jak 1 
Grynbaumowi spisał protokół za zakłóce
nie spokoju publicznego, za co też skaza
ni zostali administracyjnie każdy na 15 
zł. grzywny. 

Niezadowoleni odwołali sie obydwaj 
do sądu pokoju który Jednakże wymiar 
grzywny zatwierdził. 

Sa — wicz. 

Przestępcy z urodzenia 
i wychowania. 

W tych dniach ukazała się książka, 
która jest cennym nabytkiem w dziedzi
nie badań nad przestępczością l krymino
logią. Napisana jest w języku angielskim 
przez Bcoth-Tuckera, 

byłego urzędnika 
i organizatora airmji zbawienia w Indjach 
angielskich. 

W Indjach — pisze on — temłeją całe 
pokolenia, które prawie bez wyjątku skła^ 
dają się z przestępców, a stan ten wywo© 
fały przyczyny religijne, etnograficzne i 
gospodarcze. Przedewszystkiem należą 
dc nich Nomadowie w północnych In
djach, pochodzący z rasy, która w daw
nych wiekach przedostała się do Indyj 
przedgangesowyeh z Azji środkowej. Do 
Nomadów tych należą Karwaiowie z Ben-
galji. Haburowie z prowilncyj połączo
nych oraz Sausia z Pendjabu. • 

Gdy plemiona te Idą na rabunek, 
niszczą wszystko, co wpadnie iim w rę
ce i nawet dzieci wrzucają w płomienie. 
Kobiety tego plemienia są histeryczkami i 
rozmyślnie szpecą sobie' twarze, drapiąc 
je brudneml paznogciami. Mordują na
wet własne dzieci, aby następnie rzucić 
podejrzenie na policję. 

Statystyka wykazała, że wśród No
madów jest karanych: 89 proc. mężczyzn 
; 66 proc. kobiet. 

Doświadczenia armji zbawienia stwiier 
dzają, że dorośli tego plemienia nie dadzą 
się już zmienić t uszlachetnić, starania zas 
nad poprawieniem morainem młodzieży 
nic dały jeszcze takich rezultatów, z któ-

talach wojskowych w czasie wolny 1 o fe) 
poświęceniu i zasługach dla armii angi*1' 
sklei wydano specjalna kslege« 

W najstraszliwszym ogniu pocisków, 
wśród chorych na choroby zakaźne v & 
bvwała całetm latami 1 tysiące żołnierz 
francuskich I angielskich zawdzięcza W 
swe życie. 

Jako przykład jei bohaterstwa. nalew 
przytoczyć naslepuiacy fakt: Panna l ' 2 ' 
vies patrząc na śmierć conajmnlej 

dwustu zatrutych gazami żołnierzy* 
postanowiła siebie samą poświecić dla B 
towanla innych przez wypróbowanie "« 
Jobie środka, wynalezionego przez d-r» 
Taylora, którego asystenka była wóu" 
czas. 

1 ekarz ten robił doświadczenia na stf* 
słach. które zarażał najpierw bakcyl^ 
gangreny gazowej, a potem pielegnow* 
celem wynalezienia antidotum. Próbv v 

zazwyczaj ko.iczyły się nii'Pomvśi!V«M 
Wiedziała o «em asystentka TayU** 

to też w iajem:r'cv sama z a ^ t r w K i Ł ł a s 

bic w uda bakcyle gangreny , 
i dopiero potem zwróciła sie listownie J" 
d-ra Taylora .bv na nie} stwierdził 
łanie swego wynalazku. . 

Wystraszony lekarz stwierdził u b0^_ 
icrskiej dziewczyny typowe objawy 
greny. zastosował wice natychmiast 
pt więdnie środki, mianowicie 7-<tstuvk"* 
jej roztwór chininy hvdrochlor.->wcl. ?'f' 
nc Davics um'cs*czono w szpitalu, g"'' 
po 24 godzinarb wysiłków, "dałc sie ? 
wyratować. 

To poświecenie sie Jej dało moiiMj 
doktorowi Taylorowi dokładiuiro soi a* 
d/e nia swogn wynalazku i czczenia "" 
wielu żołnierzy Panna Davłes prosiła P 
nak bv jej nazwiska nie łączono z wy"* 
Iazkitm. gdyż nie chciała, by o niej ^ 
wiono. 

Trudy jej nie przeszły bez śladu. JjA 
Davies nabawiła sie suchot i ostatnie 
lata spędziła na Rivłerze. Poch >\vaiia 
dz!e z generalskimi honorami. 

Ciche! a wielkiej bohaterce wzi i l j j 
pomnik w jej m-eście codzienrem w A"' 
gJJL 

Idealny wynalazek 
dla szoferów i doroź 

karzy. 
Dobry sposób na mrozy 
W Niemczech został ostatnio ooatcjfl 

wanv piecyk kieszonkowy. Ma on sltf*f 
w zimie anemikom, marznącym T 
szybko na powietrzu oraz' tym wszy 
kim. którzy z racji swoich obowiązki 
służbowych przebywać musza na mro* 

Jest on więc idealny dla leśników, 
ferów i dorożkarzy, listonoszy, robo' 
ków ziemnych i t. d. 

Aparacik jest bardzo zgrabny i wvfj2 
ny, gdyż ma 12 cm. długości, a w a ż v J f L 
wie I "5Ó gramów. Jest w niklowei opra^'1 
i daje sie łatwo umieścić w kieszeni i f l f l 
narki lub palta. Po wlaniu 

22 cramów benzyny 
do zbiornika, w którym tkwi knot. nasi 
puje zetknięcie się benzyny z gąbcza 
platyna, umieszczona w podstawie ow< 
aparatu. Zetkniecie benzyny z platv^ 
wytwarza gorąco, które trwa bez pr# 
wv po takiej jednorazowej dawce od 
do 12 godzin. 

w1 

O K R Ę G BI. 
Lwów - ouwlat. Żółkiew, Sok 

fflr- I r I) dr. Srrońsln* Zdzisław, 
dotlisz. 3) Żuchowskl Andrze j . 
« Nr. 18: O Lewicki Dytr l tr , 2) L( 
'If-inz Ferdynand (Niemiec), Instr 

'' Nr. I 9 i l ) Walnyckyj Kl/fylo. 

OKRĘG 82. 
Strvl . Drohobycz I tar 

«Nr. i ; \) WoicicchowskJ Bronis 
™ Wysocznński Wiktor, lolnik. 

Nr. is- | ) Korowedź Iwan. dr., 2 
J*1^. 3) W c ł y k j n . w i c z Dymitr , 4 

OKRĘG 53. 

Stanisławów. 
i " ' , r: n Górecki R<xman, dr. j 
Puku Gospodarstwa Krajowego, 
Jftjryk. inż. li. poseł, 3) Sakller T e 
•Medzwleok! Walerjan dr. 
jv Nr. 18: 1) tialuszczyńskJ Mlchs 

OKREO 64. 
Tarnopol. Czortków. 

. Nr. n notko Jakób, b. wlccmai 
S-laruA-isk! Ksawery, rolnik, 3 ) Ko 
pwsiw b, posc!. 

Nr. 18: 1) Hashach Erwin (Niw 
lOscyklewIcz Włodzimierz, 3) D; 
R4) Biegański Antoni. 

O K R Ę G 88. 
Brzezany, Brody. 

, f c r . 1 : t l Boiko Jakóh, b. wice 
P>, 2) Wojtowicz Stanisław, b. p< 

| N r . 17: 1) dr.' Reich l.eon. b. p 
Ifł istein Karol, b. poseł). 
, Nr. 18: 1) Celcwicz Włodzlimlerz 
f tarz ,.1'nda". B sędzia 2) Wysoc 
ĘL ziemski. 3) dr. Trojan K. z C 

TSK Stefan kandydat adwokacki. 

O K R Ę G 86. 
Kowel. Włodzimierz, Horochow. 

Nr. I : 1) Wołoszvnowsikl Joach 
•peuladu Wołyńskiego". 2) Sad 
fjnik. Ukrainiec. 3) dr. Leble Zyjrm 
Ptrcjko Aiksandra. 5) Scljda Ba2yl 

OKRĘG 87. 
ł u c k , Równe. Kostopol 

| N r . f: l ) Ks. Radziwiłł Janus*, w 
R l Wac ław , kupiec. , 
f N r . 8: (Seirob prawica): 1) Koz 
h o s e ł 2) Wołyntek. 
LNr. 18: I ) Oerwetniuk. 
"r. 22: (Ukr. soc. ptrt ja radyk.) : 1 

OKRĘG ss. 
Krzemieniec, Dubno. O i t r 
i) Puławski Ignacy, kup 

Wsk l Eugeniusz, nauczyciel semli 
Toku, 3) Maduna Włodrlmlerz , roli 
iNr . 8: 1) CruczmaJ Maksym, b. ] 
Hr Nr. 22: 1) 2uk. 

OKREO 59: 
Brześć Litewski I In, 

Nr. 1 : 1) Kierzkowskl Kazimierz, 
komendant Strzelca, 2) W a w r : 

m nauczyciel. 
Nr. 19: l ) Żaląc Mlchajlo, dr., 
tyl 3) Wtrn lck ł Stanisław. 

}II l KRZEWINSKL 

BHiETHl 
POWIEŚĆ. 

sk siedział w gardero 
nek i grał na diumli, którą 

pnstruował. 
R; S'ek!erkówna i Razamowa 
Madały pomadki z bombonie 

^ane j przedchwiJą Hiipsiównile 
rych możnaby wnioskować, że przest«JBc L jej nieobecności' w gard 
czość ta nie jest dziedziczną 1 da się triumfalnie wprowadź* 
korzenić przez odebranie dzieci rodzic'''K\v r ie_ 
i wychowane ich bez — No, k t o poznaje te dam 

złego przykładu. , i i ł a . zadowolona, że może P O 

Na cokolwiek wyższym poziomic s^J r ? v i ] C ; ó f k a k t 6 r a sctotmlie już 
Aharki z Bihar » OriSsy, którzy są zrt^Bą a Ł l n a w ; c l k ą j ^mc. 
przestępcami z powodów religijnych. R a 7 u m o w a j SJekterkówm 
Tw-iierdzą oni ze przestępczość jest ^ ! t l : ( l v V : m t . w e j śc iem sz^/kowm 
l iT ios łem, które otrzymali od boO,^, , V l l M i y 

Dharghi, na której cześć odprawiają * ^ ! ' Czyirewicz 
patro^r:,,, podszedł śmiało do Za 

?m w grupach p o siedmiu wyruszają 
rozboje. Każdy z nich nosi imię 

jednego dnia w tygodniu. m 
W roku 1925 rząd pendzabski utaili1: 

rzył kokwije karne dla mnieiwiecej 9 
przestępców, którzy należeli do ro: 
tych szczepów. A rząd w Bombaju u<^ 
tlili to samo dla 17.000 przestępców. 

W Indjach znajduje się ogółem 
3 miljonów przestępców, 

jest wiec rzeczą prawie wykluczoną. * 
w krótkim czasie przy największym 
kładzie pracy i pieniędzy można było 
prowadzić jakąkolwiek akcję poprą 

nie 

przestał br 
śmiało d 

miałbym pozne Co 
Piecie. 

I zaczął ja, jak handlarz ku 
oglądać. 

Ale osoba wyrosła. Fiu, 
^wiał ja. 

Panna Zamiecka? — dc 
eriia. 

|£ — Tak, jestem Zamiecka -
'i^ła Zos:a i podała obu rękę, 
"ek w dalszym ciągu głośne 
J zalety. 

f- Fiu, Eu, aleś sie panna 
*• f iu! Co za biust. 



Nr 

ilęgniarki. 
biety. 
/vch w czasie wolnv 1 o W 
zasługach dla armii an.del-

specjalna ksieee. 
zliwszym ogniu pocisków, 
i na choroby zakaźne pr*e 

latami I tysiące żołnierzy 
angielskich zawdzięcza J « 

ład jej bohaterstwa. naleW 
stepujący fakt: Panna I > 
ia śmierć conajmnlej 
utvch gazami żołnierzy, 
eble sama poświecić dla ra 

h przez wypróbowanie 
wynalezionego przez d-r* 
;go asystenka była wów 

robił doświadczenia na su; 
arażał najpierw b a k c y l i 
>wej. a potem plelegnowa' 
cienia antidotum. PróbV tfł 
iczyły sie nlepomyśli'.!* 
o *em asystentka Taylor* 

in'cv sama za*tr/vh?icła s 

bakcyle gangreny 
u zwróciła sie listownie"10 

bv na niej stwierdził da* 
ynalazku. 
iv lekarz stwierdził u boM 
:zyny typowe objawy S^' 
wa ł wiec natychmiast &'\ 
lk;. mianowicie r-ts-ti-zskn-i1 j 
ininy hydrochlorowcj. - P a n ' l 
esłezono w szpitalu. ff& 
"h wysiłków, "dałc sie 
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O K R E O 81 . 

• no wiat. Żółkiew. Sokal i Inne. 
dr. StrońsW Zdzisław. 2) Potworskt 

* Lwów 
1: 1) 

tisz. 3) Żuchowski Andrzej. 
„Nr. 18- U Lewicki Dytf i t r . 2) Leszczyński Jam 

Ferdynand (Niemiec), instruktor w b. az-
™ MKRAI.iskiej. 

"<•• 19; 1) W a l n y i k y i Kłifylo. 

OKREO 82. 

Strvl . Drohobycz I Inne. 
• Nf. i; i ) Wojciechowski Bronisław, dr. praw, 
™ wVsncz.iński Wiktcr , lolnlk. 

M S - O Korowedź Iwan. dr., 2) Łuokt] Ostap. 
J. 3) Wełykonowiicz Dymitr , 4) Błazkiewicz. 

O K R Ę G 53. 

S tan is ławów. 
t: i ) Oórecki 
Gospodarstwa 

Roman, dr. 
Krajowego, 

generał. prezes 
2) M ianowsk i 

L Nr. 
inż. b.'poseł. 3) SaWJer Teodor, adwokat, 

Jźwleck! Walerian dr. 
18: 1) HaJuszczyńskJ Mlchajło, 2) Pallj-w 

O K R Ę G 60. ' 

Pińsk. 

Nr . I : 1) Makowski Wac ław b. minister, 2) 
Olewiński Piotr, rolnik 3) nazwisko nieznau* 

Nr. 18: 1) nazwisko nieznane. 

O K R E O 6 1 : 
Nowogródek . Sto lpce. Nieśwież, Baranowlcze , 

S łon lm. 

Nr. 1 : 1) Taurojriflskl Fdward kierownik Zw. 
Kołek rolniczych. 2) Rdułtowski Konsttnty. z ie
mianin, 31 Mokrecki. Józef, roinlk. Białorusin. 

Nr. 39 (lista w.iiki o interesy robotników i 
chłopów — dawniej Hromada): l ) Steganowijz 
Aleksander, rolnik. 2) Suwoń Konstanty, rolnik, 3) 
Hworczanln Ignacy, nauczyciel. 

O K R Ę G 62. 

L ida. W o ł o s z y n . Oszmiana. W l k J k a . 

Nr . I : I ) Okulioz Kazimierz, dyrektor departa
mentu M. W . R. I O. P„ 2) KamlńsJct W ł a d y s ł a w , 
3) Szczerba Jan. 4) Łojko Józef. 

Nf . M : U Harniewlcz HlpolM. lekarz. 
Nr. 40 (Białoruscy włościanie i robotnicy): 1) 

Stank iewicz Jasi. 21 W o ł y n i e c F lesar t . 

OKRĘG 63. 
Wi lno miasto I pow ia t . 

Nr . I r 1) Kościałkowski Marian, b. poseł, p re
zes Partj i Pracy. 2) Mackiewicz Stanisław, redak
tor „Słowa". 

Nr . 18: 1) dr. Wyfcrdzki Jakób. b. poseł. 
Nr. 21: 1) Zwierzyński Aleksander, b. poseł. 
Nr. 2: 1) Płswski Stanisław, b. poseł. 
Nr. 18: 1) Karnas Paweł , 2) Stepowioz Albin. 

3) Juchniewicz Konstanty (Białorusini). 

O K R E O M. 
Swlec la i i y . B ras ław . Dun l ł ow lcc . Dzlsna. 

N r . 1 : l ) Raczktewlc* Mieczysław, adwokat. 
FRE7ES Zawodowotto Zjednoczenia K ra jowego , 2) 
Bra.ko.wski Stefan, lekarz, Par t ja P racy . 

:ente sie jej dało uiożitf* 
borowi dokładitiito so , a * 
wynalazku i uleczeniu 

V Panna Davies orosiła ™ 
:wiska nie łączono z wy" 
nie chciała. bv o moj ^ 

O K R Ę G 84. 

m • Ta rnopo l . C z o r t k ó w . 

JP> 17 T5ojko Jakób, b. wicemarszałek senatu, 
g r u z c l s k l Ksawery, rolnik, 3) Kosydarskl W l a -

W t . 18: 1) Hasbach Erwin (Nlem.) b. senator. 
fDecyklcwicz Włodzimierz, 3) Dawidson Józef, 
* "I) Biegański Antoni. 

O K R Ę G 88. 
Brzezany , B r o d y . 

» I ) Bojko Jakób, b. wicemarszałek se-
2) Wojtowicz Stanisław, b. poseł. 3) Died.u-

Konsianty. rołnidc. 
17: I ) d.r. Reich Leon. b. poseł (zastępca 

eln Karol, b. poseł). 
18: l) Celewlcz Włodzimierz, generalny se 
: .. l inda". b sędzia 2) Wysocki O., własci-
Jinskl. 3) dr. Trojan K. z Chodorowa, 4) 
Stefan kandydat adwokacki. 

Dodatkowe mandaty z list państwowych. 

ie przeszły bez śladu. M»j 
ła sie suchot i ostatnie d * 
a Rivlerze, Pochłwaiia 
leralsklml honorami, 
•iclkiei bohaterce w / l l ' L 
111.v:\ie codzieumem w A" 

OKRĘG 86. 
Kowal. Włodzimierz. Horochów. Lubomli,. 

Jfr, ls 1) Wołoszyoowsikl JoacJilm, redaktor, 
negladu Wołyńskiego". 2) Sadowski Erazm, 
pik. Ukrainiec, 3) dr. Le-ble Zygmunt, lekarz. 4) 
tfejko Aiksandra. 5) Seljda Bazyl i . 

O K R Ę G 87. 
ł u c k . Równa . Kostopol. 

J$lr. 1: 1) Ks. Radziwiłł Janusz, wł dóbr. 2) W i 
p ! Wac ław , kupiec. 
pNr. 8 : (Selroo p r a w i c a ) : 1) Kozicki Serg}u« . 
ftoseł 2) Wołyntak. 
.Nr. 18: I ) O e r w e r n h * . 
». 22: (Ukr . soc. part ja radyk.) : l ) Wlosowik i 

OKREO 58. 
' Krzemien iec . Dubno. Ost róg. -

IłNr. / 1 : 1) P u ł a w j k I Ignacy , kupiec, 2) Dogu -
JJ^kl Eugeniusz, nauczyc ie l semlnar jum w 0 -
W g n , 3) Maduna W łodz im ie rz , rolnik. 

Nr. 8 : 1) CzuczmaJ M a k s y m , b. poset. 
Nr . 22: 1) Żuk. 

y wynalazek 
Ferów i do roi' 
karzy. 

posób na mrozy. 
:ch został ostatnio opatent 
cieszonkowy. Ma on słu*W n , 5 9 ' , „;i-,-.„. ™ , M I Brześć LlłewskI In . nikom. marznącym IWM L ,. .» „ , , .. V . . T, 
. . . : L T R „ , 1* .,,'5lŁ,, r - '• 1 K i i / kowskl Kazimierz, oficer rezer-wietrzu oraz tym w s z ™ . k o m e n d a n t Strzelca. 2) Wawrzynowskl Mi -racu swoich obowiazKOjiJM nauczyciel. 
zebywać musza na rnro?'eL N r - 19- 1) Zaiac Mlcha j ło , dr., 2) Beteńczuk 
c idealny dla leśników. * T S v l S l W l ' r n l c k l S tan is ław. 
*arzv. listonoszy. robot^lL^ 
i t. d. — m m m m m 

Na podstawie wyników wyborów mandaty z 
listy państwowej uzyskały lak wiadomo następu
jące stronnictwa-

Nr. 1 — 24 mandaty. 
Nr. 2 - - 12 mandatów. 
Nr. 3 — 6 mandatów. 
Nr. 7 — 1 mand".t. 
Nr. 1 0 — 4 mandaty 
Nr. 18 — 10 mindatów. 
Nr. 2 2 — 2 mandaty. 
Nr. 21 — 7 m o d u ł ó w . 
Nr. 25 — 6 mandatów. 

P r n i i e 1 porb ' .nnv spis pogłów którzy uzy-
; k a l i ntanriaty z listy ptnstwowel na rkutek w y 
ników w y h rów w okręgach. P o n i c w r i CZEII 
tvch posłów pr-zes^ła w okresach m o ł r w e ij<it, 
^e niektórzy zrzekną się swych mondajów na 
rzecz 

następnycti kandydr.tów 
z listy państwowej. 

Z , Berpartylnego B'okn Wsró 'nracy r. Rzą
dem" (Nr 1) otrzym.tll mr-ndaty r. listy państwo
wej nastepuiace o s i b y 1) B ? r t f l Kaziu lerz. pr>f. 
1'olitcchnikl \vicc-p'-ezcs Rady Ministrów, 21 Ko
chanowski Jan. p ro ies t r f n i y e r s y t c t u . 3) S h w j k 
>Valerv. podpu lkow: : ' ! : 4) Bo ' kc . H a i h . rplnlk, 1). 
wicemarszałtk c e " . i t ' i . 5) O c c l n w i c z Orbriel , mi
nister skarhi 6) Radz iw i ł ł fr.tTOSz, rclr.Dc 7) P i ł - , 
sndski Jan se i ' 7 ' i «h'''i rp : ' r^ - 'neKo w W l l u l i , 
* ) K w i a t k o w s k i F ; I E : ' ' A ? , , >r\r' ter p rzemys łu i 
!>anditt. 9) nołedyf i ik l .i.-n, e l r t n o m H a . JO) Mic-
dzlńskl Botriisłnw. minl.-t^r PNC7T i TCLETIRFÓW. l l l 
Kośc ia ł kow -k i Mar ian , !Vfejor W . P., 12) . la roszyń 
*kl M a u r v c v . w : c : : ' w ' i l ' ' - s p s r w w e w n ę t r z n y c h , 
•3) Koc Adam. ptdk >\vnil'. 14) B a r i a i r k i Jcr^v, 
1'rzędnlk l e ) D o h i . c k i A r tu r . dr. c l . r r r n d i . 16) 
Da l - rowsk i Mar ian , redaktor 1?) PoUl . i cw icz K i -
rcl dr. p raw. . 1 s> Si. lański MaksymiPrn. dr. p r i w . 
1°) Leohnicki Zdzisław, rolnik. 2u) Lbwrnherz H^n 
ryk. dr. praw. 2 0 . Jaworska Marja. dyrektorka 
ł em lna r j um, 22) Oobicb iwsk l Wojciech, rolnik, 2.1) 
Snopczyńsk i Antoni, k i i r i ec 24) WiśUcki Wacł i w , 
p r z e m y s ł o w i e c ' i -

Następujasy postowie z bloku prorzadowego, 
którzy wchodzą do sejmu z listy państwowei. uzy 
skali równie i mandaty w okrerach wyoorczych. 
pullc. Sławek. Boiko. Piłsudski Jam. min. Czecho
wicz, Kwiatkowski . KosclałkowskJ. wice-mln. Ja
roszyński, dr. Polakiewicz, Wiślicki. 

Z P. P. S. wchodzą d." sejmu z listy państwo
w e j n a s t e w J t c y posłowie: 1) Daszyński Ignacy, 
wicemarsza łek sejmu. 2) BarUfki Norbert, nauczy 

ciel, 3) Żuławski Zygmunt, sekretarz generatory 
centr. kom. zw . z a w , 41 Dr. Marek Zvcmunt. ad
wokat. 51 Niedziałkowski Zvgmun#. dz ienn^aA. , 
6) Pużak Karfirrtferz, urzędnik miirulsterstwa poczt 
i telegrafów. 7) Ztermecki Bromistaw. prezydent 
m. Łodzi. 8) Chałupka Piotr, pseud. Kwaniński Jan 
prezes zw . zaw. robotnóków rolnych. 91 Jaworów 
ski Rairrfund. prezes radv miękkiej m. Warszawy, 
inl Dr. Di,imand Henryk, publicysta I D Zerbe E-
mil. »niynłer. 121 Kurylewicz A d a m prezes zw. za 
wodowego koleiar«y. 

Z W y z w o l e n i a wciirdza do sejmu z listy pań-
StwoWn) nast?oiiiacv posiewie: \ ) Ma lw .wsk i Ma 
ksvmi1jart red-kt'>r I wvdf»wca tyeodnlka . W v -
zwo lc r *e " \ 2) Stolarski Rlaźei. roln,".k, 31 Wo^nłck; 
T^m. NPKIRZYCIEL 41 dr Putc-k Józef, prawnik. 5) 

cmr>ła Jan,rolnik. 6) Btgiński Kaaiłnierz. dzienni
karz. 

Z N. P. R . -nrawlcv w-.-BRWLTA do seimu z listy 
państwowe! - 1) Mańko.wsJd Fraincrszek. urzednl,-
zw ;a»l:ćw zawodj» /vch. 

Ze Stronnictwa Chłomwieto wchodzą do sejmu 
z listy państwowej: :1 Dabsld Jan rcdpiktor. 2) 
Walerom AwJrzej r :>h :K, 3) W i o n ą Sta-iJsłarw. roi 
nlk, 4) B,-vl Jan, inżynier. 

Z „Bfoku Mniejszości Narodowych" wchodzą do 
sejmu z lKtv naństwowej- ]1 dr. Lpwfcki Dymitr 
adwokat, 21 Onic-nSaum Icek Izark. dziienn karz. 
?) Jerctnicz Fabian. tpcHiftc 4 Natiman Fugen 
w }a<cMel z ! EMKKI. 5) ClirucW Sergiusz, nrof giim 
nfttjulny Til Wa^yńez ik Pawe ł , dz^^nnirkarz, 7 . 
Rrsner Chafim. małstw hafciarski, Sl Oraebc Kurt 
b w k o w f e c . 9) Rud-nrcka-L^-siak Vi»leina NitaJJa. 
prof. sendnariuni naurzycielsWego. 10) Strutro-
skvj Michał , redaktor. 

Z Btoku wyborczego ukr^^sklch s.Klallstyc-z-
nycn włóścłanskp-TObi tr. iczych pa Mył: 11 dr. B a 
czyński l e w . adwokat. 2) Żuk Semen urzędnik 
prywatny 

Z listy, .katolicko-narodowbl: 1) T rampczyńsk ' 
Wolclecb."marszałek senatu. 2) Ryba rs ld Roman, 
profesor un łwersy te tu . 3) Żół łowslei Ad .wia. p ro fe
sor un iwersy te tu . 4) N o w a k o w s k i MflrceJI. ksiądz, 
f ) Szsbeko Ignacy, rolr.ac 6) K o n w i n i c k i W a c ł a w , 
r t o f . un iwe rsy te tu . 7) Ba l icka Oabr je la, nauczy
cielka. 

Z IK iy nr. 28 (Chadecla I P i . -s t l : 1) Rata<j M a 
cie j , marszałek sejmu. 2) Chacmskl Józef, praw
nik, 3) Wiitos Wincenty, rolnik, 4) Blażcjewłcz Ta 
deusz. urzędnik, 5) Dębski Jan, wicemarszałek sej 
rmu 5) Ksiądz GasiorowskJ Franciszek, orefekt. 

st bardzo zgrabny 1 wvt ' 
Cm. U I L L S U M L . a V\ . ; / . V . 

w. Jest w niklowei oprali 
J umieścić w kieszeni VN&\ 
. Po wlaniu 
crarnów benzyny 
V którym tkwi knot. nas 
i sie benzyny z gąbcza 
zczona w podstawie owe 
liecie benzyny z piat 

d t o f e i : . waiv W KRZEWWSKL 50) 

BflŁETHICfl. 
POWIEŚĆ. 

i Felek siedział w garderobie dziew-

aco które trwa bez p r^ko , ' ' ^ , , ' w-t d , U m H ' 
jednorazowej dawce od | s>kierkówna i Ra^umowa łapczywie 
M ^ ^ m ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ m ' ' - 'dałv pomadkj z bombonierki, ofiar 
^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ k ł * * * * * " ^ , ^ , ł * ^ T ' a ' i e j przed 'chwila liinsi:ówin!ite, korzysŁa-
wnioskować, że przesta lc z iej nieobecności w garderobie. Lo-

st dziedziczna 1 da sie ̂  .i;;' triumfalnie wprowadziła mecena-
odebrande dzieci rodzic*" *\vnc. 

ich bez \ i p < k t o podaje tę dlamę? — spy-
ego przykładu. , .la. zadowolona, że może pochwało sie 
ck wyższym pozaoinie ^zyjaciófka. która istotnie już teraz wy-
r 1 Orissy, którzy są zr^ | ą d a M w i c l k ą ^ M Ę . 
Z powodów reJttpjnychjU R a z u , „ o w a j SJeWerkówna wstały, za-
ze przestępczość jest r j ( f c i ! ( ) \ vane wejściem sz^/kownej, elegamc-

•e otrzymaJi od boHrJiej I V i n n y 

Czyniewicz przestał brzdąkać na 
IfiimP i podszedł śrrtóało do Zantięckliej. 
, — Co nie nutełbym poznać? Wiem 

rrzecie. 
I zacztił ja, jak handlarz kupujący ko-

a . oglądać. 
MSF*- Ale osoba wyrosła. Fhi, f iu ! — po-
w»wiał ją. 

I — Panna Zamięcka? — domyśhła si-c 

b?*'a Zos.:a i podała obu rękę, gdy łobuz, 
,;.'ek w dalszym ciągu głośno podziwiał 

frej cześć odprawiają W 
a. poczem pod jej patr1 

li po sair ł̂miu wyruszaj* 
y z nich nosi imię 
0 dnia w tygodniu. 
!5 rząd pendzabski ut*rf 
ame dla mniejwdęcej 9. -
którzy należeli do roz*" J 1 

. A rząd w Bombaju uc* 
1 17.000 przestępców, 
znajduje się ogółem 
>nów przestępców, 
są prawiiie wykluczona. 

Tak, jestem Zaniii^cka — potwier-

j&ie przy naijwiiększyni 
pieniędzy można było 

ąkolwtek afceję poora 

Jza le t y , 

f iu! 
Eu, aleś sie panna zmieniła. 

Co za biust. 

—No. » , niepozwalaj sobie! — ostrze
gała go Lodzia. —1 To nie je?t pierwsza 
lepsza twoja siostra; to panna mecena-
sówna Zamilęcka. 

Nic zbity z tropu łóbuzfelk schwycił 
Zos;'V nagle za biust i zawołał: 

— A prawda zarmi^tka, o dla mnc*e sta
nowczo zamlętka! — trawestując w ten 
tposób jej nazwisko. 

To bezczelne zachowanie sie kolegi 
obraziło Lodzę Zaczerwieniła się ze 
złości i kopnęła chłopca, aż przysiadł z 
bólu. 

— Chodźmy stąd! — zawołała z&rytJo-
wana Lodzia. — Holłłota! — dodała, wy
prowadzając Zosie z garderoby. 

Ody zhalazłsŁy się znów w towarzy
stwie prezesa l mecenasa, ten ostatni 
zwróciU s-e do Lodzi: 

— Bardzo ładnie było, bardzo ładnie. 
Właśnfeśmy z ekscelencja prezesem de
batowali, że trzebaby zacząć się naserjo 
uczyć śpiewu i muzyki. 

Prezes zatrzymał przechodzącego 
przez scenę kapelmistrza i spytał go, co 
on sądzi o głosie małej śpHewaczkl 

— Mówiąc szczerze — powiedział dy
rygent — nic jeszcze zdecydować nte-
można. Panienka ma pewnie ze czterna
ście l a l 

— Piętnasty — poprawiła go Loctóa. 
— Tak. To jeszcze nieda się nic po

wiedzieć. Natomiast muzyloi, a zwłasz
cza fortepianu to już najwyższy czas za
cząć się uczyć. 

— Masz, dziecko, ochotę uczyć się 
grać? — spytał mecenas. 

— Naturalnie! Chciałabym wszystko 
um-eć, wszystko wiedzieć, wszystko 
i r a ć ! — zawołała Lodzia z emfazą. 

— Możeby dyrektor zajął się kształ
ceniem mej pupPki? — zaproponował Za-
mięcki kapelm ;strzcwl. 

— Z. ochotą — odrzekł muzyk. 
W ten sposób Lodzia znalazła nowe 

pole do okazania swych wszechstronnych 
zdolności, pilności l niesłychanej praco
witości.. 

Od chwilii, gdy prezes polecił ją kapel
mistrzowi operetki, muzyk zajął się gor
liwie pilną uczenfeą. Co dzień punktual
nie o 5-ej po obiedzie biegała do miesz
kania dyrektora Nawrota i z zapałem 
wchłaniała pierwsze zasady teorji muzy
ki, główna, część praktyk! zachowując na 
IIRACE^domową. 

/UBOGA, krewna Zarra^ckiiego. Lodzia, 
i4e młała słów na wychwaJarwe zalet 
sublokaitorki, opowiedając o niej, raz na 
miesiąc zjawfającemu się u nief plenipo
tentowi mecenasa. 

Lecz oto pewna mała ekstrawagancja 
Lodzi zachwiała nagle dobrym wyobra
żeniem o nfej pani Stetaer. 

Lodzfa należała już do „eibła baleto
wego", za którą to zpoiszczoną nazwę 
wszystkie członkinie corps de baletu sro
dze się obrażały. 

Biorąc udzńal w balecie, jaki wysta
wiono niedawno w Teatrze Wilelkim, mia-
'a zamiar po skończonem przedstawień'! u, 
jak zwykle, udać się do domu, gdzite cze
kała ją nauka francuskiego. Tym stu
diom z zapałem poświęcała wolne godzi
ny, niietylko za dnia. ale i w nocy. Bilecik 
pasany niewprawną ręką pokrzyżował jed 
nak jej plany. 

„Lodzia. Musisz przyjść do gabinetu, 
do Lisewskiego wizawi świętego Krzyżu. 

Uśmiechy anioła 
śmierci. 

Kronika pogotowia 
ratunkowego. 

Łódź, 7. 3. — W ciągu dnia wczoraj
szego w kronice pogotowia ratunkowego 
zanotowano następujące wypadki: 

W podwórzu przy ulicy Zielonej 5? 
otruła się kwasem solnym 29-letnla 

Anna Zajdel, 
zamieszkała w Brzezinach. Lekarz pogo
towia ratunkowego po udzieleniu pomocy 
odwiózł desperatkę w stanie ciężkim do 
szpitala. 

W bramie przy ulicy Siedleckiej 6.3 
przyciśnięty wozem do muru woźnica 
60-letni 

Stefan Matys 
(Nowo-Oworska 50) uległ złamaniu 2-ch 
żeber. Matysa odwieziono karetką pogo
towia Kasy Chorych do szpitala przy ulł-
cy Drewnowskiej. 

Na ulicy Kościuszki złamał prawą nogę 
25-letnl 4dam Kapustvrtskl. 

zamieszkały przv ulicy Północne! 18 Le 
karz pogotowia odwiózł go do szpitala 
przv ul Drewnowskiej. 

Wpodwórzu pr?v ulicy Nowosikaw-
t-kiej 3? pokłuty został nożem 

1<Metnl Władysław Olszewski, 
bezrobotny Pomocy udzielono mu na sta 
cjl miejskiego pogotowia ratunkowego. 

Na ulicy Piotrkowskiej orzeiechany to 
stał przez dorożkę 57-letni Dawid Jeleń, 
zamieszkały przy ul. Wschodnlei 62. 

I ekarz pogotowia, po udzieleniu porno 
cv odwiózł go do domu. 

Na ul ;cv Radwańskiej wpadł pod koła 
samochodu 32-letni 

Antoni Szyndler, 
bez stałego miejsca zamieszkaniia. Szynd
ler ulecł ogólnemu potłuczeniu. Lekarz 
pojjotowia po udzieleniu mu pierwszej po
mocy odwiózł go do Zbiomi Miejskiej. 

Zdarzenia I wypadki 
ubiegła/ doby. 

(—) L>u nuttCKU bcjiim weszło 08 po
słów narodowości niepolskiej, tj. 2256. 

(—) Konsorcjum amerykańskie, które 
udzieliło pożyczki Warszawie w wysolco-
ści 10 miljonów dolarów, zaproponowało 
udzielenie pożyczki Łodzi. 

W dniu wczorajszym zwrócił się do 
Magistratu łódzkiego z prooozycia udzie
lenia pożyczki na budowę kanalizacji i wo 
docianów reprezentant berlińskiej f irmy 
Siemens i Halske. 

(—) Cegła została w mvśl nowego de
kretu p. Prezydenta Rzplitej zaliczona do 
artykułów pierwszej potrzeby. Rząd po
stanowił równocześnie wybudować kilka 
wielkich ceelelu parowych. 

Nie pożałujesz. Czekamy zaraz po spek
taklu 

Khmka Atramentewicz". 
Narazić miała zamiar zbagatelizować 

to zaproszenie, ale gdy była już ubrana do 
wyjścia na ulicę, przemogła w mej chci 
rozerwania się trochę po długich miesią
cach szarego życia, jakie teraz wiodła na 
tonie zacnej rodziny, której mecenas od
dał ją pod opieko. 

I wkrótce wyfraczony kelner wpro
wadził Lodzie do gabinetu, gdzie grono jej 
koleżanek powitało ją piskiem radości 1 
pocałunkami. Oprócz Klirad 1 Heni Roz-
liczniłk, nierozłącznej towarzyszki pierw
szej, była tam starsza cokolwiek od Lo
dzi Pelcia Sołtysiak, ta sarna, która pozna 
ła ją kiedyś z margrabią. Z rówieśni
czek Lidzi była tylko Frania Siekierków-
na i Ksawka, córka dorożkarza z Powi
śla. 

Ody H ;psiówna zjawiła się w gabine* 
ćfe, kiilku młodych mężczyzn wstało na jej 
powDtanie. jeden tylko nie pow&tai z sze
rokiego fotela. Tusza nadmierna nie po
zwoliła mu snać podnieść się z wygodne
go siedzenia ha powitanie gościa. 

KKmcla, która w'dać rei wiodła w tem 
towarzystwie i odgrywała rolę gospody 
ni. przedstawiła nowoprzybyłą panom, ; 
których każdy bąkną' pod nosem swo}< 
nazwisko. 

Lodzia onieśmielona nowymi ludźmi, 
usiadła skromnie na krzesełku, które je> 
Atramentewiczówna wskazała, miedzi 
Ksawką i grubym jegomościem. 

Odrazu straciła humor i ochotę do za> 
bawv. gdy spotkała tam Ksawkę, któr; 
podejrzewała o to, iż wie. co się z rodzin^ 
Hipsiów dzieje. 

http://Bra.ko.wski
file://v:/ie
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Kostucha w pudełku 
zapałek. 

Dzieci nieostroinych matek. 
Stefanja Owsikowska. wdowa, zamie

szkała przy ul. Wesołej 47 na Bałutach, 
wychodząc do pracy, zamknęła w mie
szkaniu córeczkę 

4-letnia Anielkę. 
Dziewczynka długo bawiła sie grzecz 

nic. wreszcie porzuciwszy lalki i inne za* 
bawki, podeszła do pieca, gdzie zaczęła 
się bawić pudełkiem zapałek. W pewnej 
ci. wili dziewczynka nieostrożna manipu
lacją spowodowała 

wybuch całego pudełka. 
Płomienie objęły momentalnie sukien

kę. Krzyk dziecka zaalarmował sąsiadów 
Wyważono drzwi mieszkania i nieszczę
śliwe dziecko uratowano od śmierci. 

Uległa tylko poparzeniom całego cia
ła. Wezwany lekarz pogotowia Kasy Cho 
rych odwiózł dziewczynkę w stanie cięż
kim do szpitala. 

Lekcja jazdy na 
poręczy. 

Śmiertelny upadek chłopca. 
Wczoraj w południe w domu przy uli

cy Dworskiej 59, na Bałutach wyda
rzył się 

tragiczny wypadek. 
W korytarzu bawiło się kilku chłopców. 
W pewnej chwili jeden z nich 8-letni Bro
nisław Zientalskl, syn robotnika, cieszą
cy się wśród kolegów opinją akrobaty, na 
zakończenie zabawy postanowił dać 
mniej sprytnym lekcje jazdy na poręczy. 
Podczas tej „lekcji" chłopak stracił rów
nowagę I spadł z poręczy uderzając gło
wą o • 

kamienne schody. 
Nieszczęśliwy chłopak stracił . przytom
ność. Wniesiono go do mieszkania rodzi
ców i zawezwano pogotowie ratunkowe. 
Lekarz stwierdził u nieszczęśliwego 
chłopca złamanie 

kręgosłupa 
i wstrząs mózgu. 

Bronisława Zientalskiego w stanfe Bez 
nadziejnym odwieziono do szpitala* dzie
cięcego Anny - Marji. 

Respekt przed granato
wym mundurem. 

Straszliwa bójka na podwórzu. 
Wczoraj wieczorem posterunkowy po

rcji przechodząc ulicą Mazowiecką, na 
!>ołach. usłyszał 

odgłosy bójki, 
dochodzące "z podwórza jednego z do
mów, lak stwierdził kilku podejrzanych 
osobników walczyło na pięści i kije. Gdy 
awanturnicy z postrzeglli przedstawiciela 
władzy bezpieczeństwa publicznego rzu-
:iil* się do 

panicznej ucieczki 
i po przez płoty i dachy sąsiednich pose-
Sjyj rycerze pięści zbiegli bez śladu. Jed
nego z nich policjant ujął. Zatrzymany, 
niejaki Kaźmierz Perski nie mógł podą
żyć za kolegami, ponieważ dokuczała mu 
cłeboka rana pleców, 

zadana nożem. 
Bezdomnego Perskiego odprowadzono do 
pobliskiego komfearjairu policji dokąd za
wezwano lekarza, który po nałożeniu opa 
trunku odwiózł go do Zhiorni Miejskiej. 
Sprawców bójki poszukuje policja. 

Romans służącej z synem dozorcy, 
Ostatnie zapytanie porzuconej* 

18-letnia Anna Rotalska,'rodem z pod 
Pabjanic, sprawowała obowiązki służącej 
w domu przy ulicy Nowo-Radwańskiej 8. 

Wolne od pracy chwile Rotalska spę
dzała 

z synem dozorcy 
z sąsiedztwa. Młody chłopak potrafił oso 
bą swą zainteresować Annę, która nieba
wem zapałała ku niemu gorącą miłością. 

Sielanka obojga trwała dość długo, 
wreszcie on uprzykrzył sobie cały ro
mans i zaczął dziewczyny unikać. 

Służąca usiłowała przyciągnąć z po
wrotem do siebie chłopaka, ten jednak 

trzymał się 
na uboczu 

i stronił uparcie od niej. 
Przed paru dniami spotkawszy ex-

przyjaciela, Anna oświadczyła, że jeśli 
nie będzie jej nadal kochał, to odbierze so 
bie życie. On wybuchnął śmiechem i od
szedł bez słowa. 

Wczoraj rano mieszkańcy domu usły
szeli jakieś jęki. Jak się okazało Anna Ro
talska w piwnicy otruła się kwasem sol
nym. Desperatkę, w stanie ciężkim od
wiózł lekarz Kasy Chorych do szpitala. 

Dobry kapelusz. 

Pani: — Śliczny ma pan kapelusz. Jak długo go pan nosi? 
Pan: — Trzy lata. Dwa razy kazałem go wyczyścić, raz od

prasować, a wczoraj zamieniono mi go w restauracji. 

100 złotych pożyczył, 500 — ukradł. 
Wizyta brata. 

Wczoraj wieczorem Zygfryd Starań
ski, z pod Łasku, zawitał do siostry swej 
Wiictorji Stefańskiej, zamieszkałej w Ło
dzi przy ulicy Staro-Wólczańskiej 74. Sta 
rański po spożyciu kolacji oświadczył sio
strze, że wybiera się w dalszą podróż, za 
zdobyciem jakiejś lepszej posady i dlatego 
potrzebuje 

trochę pieniędzy. 
Stefańska dała bratu 100 złotych. Naza
jutrz Starański miał wyjechać. Siostra 
postanowiła wstać wcześniej i przygoto
wać bratu posłek.. Niemałe było jej zdu

mienie, gdy podniósłszy się z łóżka brata 
w drugim pokoju, nie zastała. Starański 
nowiem jeszcze przed świtem ubrał sfej 
szybko, skradł siostrze 

500 złotych 
złotą bransoletkę i ulotnił się w niewiado
mym kierunku. Stefańska udała się do 
najbliższego komisariatu i zameldowała o 
kradzieży. 

Nieuczciwego brata Stefańskiej poszu
kuje obecnie policja, lecz jak dotąd bez
skutecznie. 

Chce pan kupić złoty zegarek? 
Zły dzień łodzianina. 

— Chce pan kupić złoty zegarek? 
Zapytanie to usłyszał wczoraj rano 

Mateusz Szrama, 
śpieszący ulicą Radwańską do pracy. Ma 
chinalnie przystanął. Do Szramy podszedł 
poważny już mężczyzna. 

— Pokaż pan! 
Nieznajomy wyciągnął z kieszeni wo

reczek z którego wyciągnął śliczny zega
rek. 

Szrama znał się na biżuterii i stwier
dziwszy, że zegarek wart jest kilkaset zło 
tych postanowił go nabyć. Właściciel ze
garka zażądał 150 złotych. Szrama kupił 
ostatecznie zegarek za 

90 złotych. 
Kiedy ucieszony dobrym interesem 

wręczył nieznajomemu gotówkę, ten 
wyrwał mu go z rąk i wpadł do jednego 
z domów, przesadził płot i znikł w parku 
Poniatowskiego. Poszkodowany Szrama 

z kilku przechodniami rzucił się na poszu
kiwanie zbiega, które nie dały żadnego 
skutku. 

KINO Dom Ludowy 
ul . Przejazd 34. 

Dz iś ! D z U ! 
Arcyeiekawy, niesamowity film p. t. 

Dom war jat ów 
W roli główne): fenomenalny młstri maiki 

— człowiek o ttn twariaeh 

Lon Chaney 
Ś.inające krew w żyłach przeżycia w sana
torium dla umysłowo chorych. — Wśród 

zbuntowanych szaleńców. 

Ceny miejsc: W dni powszednie na 
wszystkie seamsy, zaś w sobotę, niedzielę 
i święta od godz. 2 do 3 po południu 

I m.75 gr. I I m. 40 gr. I I I m 30 gr. 

W soboty, niedziele i święta od godz.4 
popoł. I m, 90 gr. I I m. 50 gr. I I I m. gr. 30 

Napastnicy po rabunku ukryli sią w lesie. 

Ze Lwowa donoszą: 
Urzędowi śledczemu we Lwowie do

niesiono wczoraj, że na drodze prowadzą 
cej z Liska do Tarnawy nieznana a zama
skowani i 

uzbrojeni w rewolwery 
bandyci napadli na powracające z Tarna
wy nauczycielki Marję Hawelównę i Jad
wigę Jazłowską, będące w towarzystwie 
Bolesława Nowakowskiego, urzędnika są 

cłowego z Liska. Steroryzowawszycałą 
'rójkę zrabowali Jazłowskiej 150 zł., zaś 
Nowakowskiemu 20 zł. i zbiegli do lasu. 

Władze policyjne wszczęły za bandy
tami pościg 

Cegły niesumien
nego inżyniera* 
Nadużycia na szkodę 

skarbu państwa. 
Z Żółkwi donoszą: 
W kwietniu 1923 r. inż. Sawicki tft* 

dzający budynkami państwowemi na te
renie pow." żółkiewskiego, przy doproW* 
dzeniu do porządku budynków zniszcz" 
nych wskutek wojny, znajdujące się * 
Mostach Wielkich fundamenty, zawiei' 
jące 

100 tysięcy cegieł, 
należące do koszar wojskowych, sprzęg 
rolnikowi Maciejowi Stelmachowi za •lW 

tys. marek I na taką kwotę wystawił "I" 
potwierdzenie. Jeszcze tego samego dn1 

Stelmach cegłę tę sprzedał Herscho* 
Zimmetowi za 4700 tys. marek, a Zim i r'e 

z cegieł tych wybudował jednopietroy 
dom. W kilka dni później po tej tranz*'' 
cjl starostwo wszczęło dochodzeni* 
wówczas inż. Sawicki kwotę 500 tys. 
rek wpłacił do kasy rządowej. Od * 
czasu upłynęło wiele lat, a ostatnio &n( 

pojawiły się pogłoski, że inż. S. cegIC 
wówczas sprzedał za 4 milj. marek, 
minalnie zaś za 500 tys. W związku z 
wojewódzka komenda policji postano-

przeprowadzić dochodzenia. 
Okazało się, że skarb państwa zos™ 

poszkodowany na kwotę 2 tys. franr 
szwa ;-. Władze policyjne całą spf 
skierowały do prokuratury, która * 
ostateczną decyzję. 
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CZARl 
NARESZC1 

dawno oczekiw 
premjerai 

Kostucha w małem 
mieszkanku. 

, Ze Lwowa donoszą: 
Wczoraj rano zaalarmowano włl 

bezpieczeństwa wypadkiem 
masowego zaczadzenia. 

W domu pod 1. 27 w Rynku na III i>W 
zajmuje mieszkanie służba kuchenna 
stauracji Zwolińskiego, mianowicie 
ksymiljan Turka, Katarzyna Forstak I 
tarzyna Hecak. Po północy ułożyli s lc l 
do snu, napaliwszy poprzednio w P' 
węglem kamiennym. Widocznie mu* 
przedwcześnie 

zatkać piec, 
gdyż rano sąsiedzi uczuli wydobyw 
się z tego mieszkania trujący czad. 
wejściu do wnętrza zastano wszysw 
'domowników prawie bez życia. Zacf 
dzonym pospieszono z pomocą 1 dwoij 
nich (Hecakównę i Turkę) udało się p' 
wrócić do przytomności, Katarzyna P 
stak była już 

bez żyda 
i wszelkie zabiegi były bezowocne, 
cakową i Turke w groźnym stanie o 
ziono do szpitala. 

•J 

Ciemnota chłopó' 
w Lubelszczyzno 

i. 

Pierwszy raz w Łoc 

| SPORT. 1 

Ze świat; 
36~ty dziei 

w 
•W piątek nastąpi ostateczr 
turnieju walk francuskicl 
n:u tym rozdane będą n. 
"com pierwszych trzech 

kawsze finałowe spotkainiia 
środę i czwartek; w dnilac 
minowany zostanie mistrz 
zygną się losy dalszych 

pierwszy plan wybija się Stai 
[zko Cyganicwiicz, przypuszc 
"Vwca pierwszej nagrody; Al 
prawdopodobniej uzyska dni 
*aś Rogcubaum trzeciią. Pos 

Bizy mają nagrodę pocieszeni 
I W dniiu wczorajszym wyl 
Postali z dalszych walk nasi 
Wśnicy: Swatynia, Barsow, 
"U i Iwarri 
I Walczą jeszcze: Stanisła-
yganiewicz, Aksjonow, I 
'Hdman, Stojkicz i Zaremh 
Itrzejszym dyrekcja cyrku u 

-krotnemu szampionowi świt 
wi Cyganjewiozowi benefi 
W 36 dniu walk walczyły 

1) Stanisław Zbyszko Cyg 
— Aksjonow (Kijów). 

Rewanż na żądanie Aksjoa 
aż do rezultaltu, stała na \\ 

Na 
lalsze wyniki t 
Niżej podajemy wyniki 

Ŝ ch partyj: 
1) Gimn. Brauna — Hasm 
1) Stolarow — Hauchman i 
0). Stolarow w dniu wczor 

ftrdzo ładnie, dzięki niemu dr 
wygrała mecz w stosunku 
2) Lewiński—Kal ian 22:24, 

potkanie „asów" Lewińskiej 
ależało do najładniejszej part 
fzy 'większem szczęściu n 
'artje wygrać. Gubił się i 
szczupaki" i przeto w pien 

bardzo emocjującej walce i 
Jiku 22:24. W drugiej partji 

przewaga Lewińskiego, tc 
kończy zwycięsko. 

, - 3) Gaganaszwili—łźewski 1 
W a l k a Ze Strażą pOZarm}.^)- Niespodziewanie Gagan; 

_ . *'abszy gracz drużyny Braum 
Z Hrubieszowa donoszą: Wen punkt Iżewskiemu 
Hrubieszów zdobył się przed ki' 

miesiącami na doskonałą i dobrze zofj 
nizowaną straż pożarną. Strażacy od 
wają nietyłko ćwiczenia w samym Hf* 
szowie, ale bardzo często wyjeżdżaj* 
sąsiednich wsi w celu ćwiczeń pra 
nych. 

Onegdaj w jednej ze wsi zebrał 
tłum włościan, żądając kategorycznie 

zaprzestania ćwiczeń, 
które rzekomo pozbawiają okolicę wo1 

sprowadzają pożary. 
Wszelkie perswazje naczelnika strażV 
zostały bez skutku. Chłopi chwycili 

siekiery i widły 
i oświadczyli, że jeśli straż ogniowa 
odstąpi od ćwiczeń, w takim razie 
szcza sikawki, drabiny i przyrządy 
townicze. 

Wobec groźnej postawy tłumu, s1 

pożarna musiała strumieniami wody 
prószyć chłopów. Kilku agitatorów i 
żegaczy 

aresztowała miejscowa policja. 

4) Szotland—Marek 23:25. 
'2otland najlepszy gracz druż: 
Jdąc pewny zwycięstwa t 
arkiem zaczął go ignorować 

kac i ! jeden punkt. W drugiej 
*e szczerze do pracy to też 
ardzo łatwo. 

II. Hasmonea I I . — I. Gir 
*Vdowskie 5:3. 

1) Rozenberg — Szelacho^ 
:15 (2:0). 2) Librach — Rezi 
:22 (0:2). 3) Szatajuzberg — 

*:13. 21:6 (2:0). 4) Frydman 
1721. 21:6 (1:1). Zupełnie 

e zwycięstwo Hasmonei I I 
jffinazjum grała bardzo ładnit 
łego meczu górowała nad 

e m. Pech jednakże nrześls 
czególnych graczy, którzy 
jaJŁ 

III. ŁKS II — L. Geyer 8:0 
D Ickowicz — Ałaszewski 2 

M. 2) Korcelli — Maier 21 
**0) 3> lastrzebski — Perczy 
J l r i (2:0). 4) Stolenwerk -
łM0 21;18 (2:0). 

Drużyna ŁKS I I , maiac l 



Nr. # 

niesumien* 
inżyniera. 

vcia na szkodą 
'bu państwa. 
Jonoszą: 
u 1923 r. inż. Sawicki zartf 
nkami państwowemi na Ig 
łkiewskiego, przy doproW* 
rządku budynków zniszcz' 
c wojny, znajdujące się * 
lkich fundamenty, zawier* 
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0 tysięcy cegieł, 
oszar wojskowych, sprzęg 
ciejowi Stelmachowi za 
la taką kwotę wystawił 
:. Jeszcze tego samego dni 
łe tę sprzedał Herschow 
ł 4700 tys. marek, a Zin^J 

wybudował jednopietro^ 
1 dni później po tej tranz^j 

wszczęło dochodzenia! 
Sawicki kwotę 500 tys. f j 

lo kasy rządowej. Od v 
o wiele lat, a ostatnio 
pogłoski, że inż. S. cedł? 
zedał za 4 milj. marek. 
:a 500 tys. W związku Z 
komenda policji postano' 
wadzić dochodzenia, 
ię, że skarb państwa 
y na kwotę 2 tys. fra: 
dze policyjne całą spff 
o prokuratury, która v^ 
:cyzję. 

NARESZCIE 
dawno oczekiwana 
^ premjerat 

Pierwszy raz w Łodzi ! 

N i e z w y c i ę ż o n y k r ó l h u m o r u ! 
— Dowcip, śmiech I zdrowy humor to — najważniejsze potrzeby wszystkich miłośników kina! 

C H A R L I E C H A P L I N 
w szampańskiej tryskającej werwą, humorem i temperamentem farsie p. t. 

„ B O K S E R i G w i a z d a E k r a n u " . 
C H A R L I E C H A P L I N W f i lm l . 

tym 
pr.echodzl 
tam ł ieb i . I 

Film łen i m u i i a kaidego w i d z . do W W W g W 

• • bezustannego huraganowego smieehul HfliHH 
Początek o g o d » . 3.30 pp., w »obotą i niedzielę o s f . l -e j . — Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 75 gr. 
a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a B j B j B j B a s j Powiększona orkiestra pod kier. , p. SANDOMIERSKIEGO. 

| SPORT. 

Ze świata stalowych bicepsów. 
36-ty dzień turnieju walk francuskich 

w cyrku Staniewskich. 

ńeszkanku. 
i donoszą: 
ano zaalarmowano wład 
/a wypadkiem 
iwego zaczadzenia. 
1. 27 w Rynku na III pif 
tkanie służba kuchenna, 
>lińskiego, mianowicie 
•ka, Katarzyna Forstak i 
k. Po północy ułożyli sic 
iJiwszy poprzednio w l 
ennym. Widocznie m 
e 

zatkać piec, 
siedzi uczuli wydobywaj 
leszkania trujący czad. 
netrza zastano wszystKi' 
prawie bez życia. Zatf 

leszono z pomocą 1 dwoif 
vnę 1 Turkę) udało się p£ 
sytomności, Katarzyna P 

•W piątek nastąpi ostateczne zakończe-
.turnieju walk francuskich. Również 

•dniu tym rozdane będą nagrody zdo-
!Wcom pierwszych trzech rnfejsc. Naj-
kawsze finałowe spotkania odbędą sio 
środę i czwartek; w dniach tych wy-

nowany zostanie mistrz oraz roz-
'zygną się losy dalszych miejsc. Na 
rwszy plan wvbija.się Stanisław Zby-
io Cyganiewte, przypuszczalny zdio-
w"ca pierwszej nagrody; Aksjonow naj-

•"awdopodobniej uzyska drugą nagrodę, 
ś Rogenbaum trzecią. Pozostali artłeci 
zymają nagrodę pociieszenfe. 
W dniiit wczorajszym wyMiiminowani 
tali z dalszych walk następujący za-

__.icy: Swatynia, Barsow, Zakrzew-
'«i i Iwarr i 
. Walczą jeszcze: Stanisław Zbyszko 
yganiiewicz, Aksjonow, Rogenbaum, 
'iJdiTian, Stojkicz i Zaremba. W dniu 
trzejszym dyrekcja cyrku urządza wie-
•krotnemu szampionowi świata Stanisła

wo CyRanlcwóozowi beneftls. 
W 36 dniu walk walczyły dalsze 3 pa
l l Stanisław Zbyszko Cyganiewicz 

— Aks}onow (Kijów). 
Rewanż na żądanie Aksjonowa, wal-
aż do rezulŁattu, stała na wysokim po-

Na drewnianym stole. 
alsze wyniki turnie- o mistrzostwo Łodzi. 

wyniki poszczegól Niżej podajemy 
ch partyj: 
1) Gimn. Brauna — Hasmonea I. 5:3. 
1) Stolarow — Hauchman 21:11, 21:16 

50). Stolarow w dniu wczorajszym grał 
rdzo ładnie, dzięki niemu drużyna Brau 
wygrała mecz w stosunku 5:3. 
2) Lewiński—Kahan 22:24, 21:18 (1:1) 

jpotkanie „asów" Lewińskiego i Kahana 
Jależało do najładniejszej partji. Lewiński 
*zy 'większem szczęściu mógłby obie 
fcrtje wygrać. Gubił się przez ciągłe 
Szczupaki" i przeto w pierwszej partji 

bardzo emocjującej walce uległ w sło
nku 22:24. W drugiej partji uwidacznia 

k przewaga Lewińskiego, to też partję 
kończy zwycięsko. 

, 3) Gaganaszwill—Iżewski 17:21 22:20 
? Strażą pOZarttW'-^. Niespodziewanie Gaganaszwili naj-

"abszy gracz drużyny Brauna odebrał je 
*n punkt Iżewskiemu. 

4) Szotland—Marek 23:25. 21:17 (1:1). 
zotland najlepszy gracz drużyny Brauna 
dac pewny zwycięstwa nad słabym 
arkiem zaczął go ignorować przez co 

•tracił jeden punkt. W drugiej partji wziął 
h szczerze do pracy to też zwyciężył 
^rdzo łatwo. 

II. Hasmonea I I . — I. Gimn. Męskie 
pVdowskie 5:3. 
i 1) Rozenberg — Szelachowlcz 21:7, 

) pozbawiają okolicę \ v o ' C : ' ? (2:0). 2) Librach — Reznik L. 14:21 
Dwadzają pożary. J , 2 2 ( 0 : 2 > - 3> Szatajuzberg — Lanenburg 

•W-.13. 21:6 (2:0). 4) Frydman — Reznik 

bez życia 
biegi były bezowocne, 
ke w groźnym stanie o 
tala. 

g • 

ota chłoDói 
lelszczyźnii 

:owa donoszą: 
v zdobył się przed 
i doskonałą i dobrze zof] 
tż pożarną. Strażacy 
ćwiczenia w samym H 
ardzo często wyjeżdżają 
i w celu ćwiczeń pra 

I 
w jednej ze wsi zebrał 
i. żądając kategorycznie 
rzestania ćwiczeń. 

;wazje naczelnika strażVTb 1
 : , 3 . 21:6 (2:0) 

• .m A. « . . . .11 V ' , kutku. Chłopi chwycili 
leklery 1 widły 

że jeśli straż ogniowa 
wiczeń, w takim razie 
i, drabiny i przyrządy 

Dźnej postawy tłumu, s t ' 
iła strumieniami wody 
ów. Kilku agitatorów i | 

'ała miejscowa policja. 

1721. 21:6 (1:1). Zupełnie przypadko-
e zwycięstwo Hasmonei I I . Drużyna 
Jmnazjum grała bardzo ładnie i podczas 
"lego meczu górowała nad przeciwni-

e m. Pech jednakże Drześladował po-
czccrólnych graczy, którzy skapitulo-

III. ŁKS II - L . Geyer 8:0 
fi łckowicz — Ałaszewski 21:19. 21:19 
P). 2) Korcelli — Maier 21:12. 21:19 

JN1) 3* lastrzebski — Perczvński 21:14. 
t',16 (2:0). 4) Stolenwerk — Lachman 
'•10. 21:18 ^2:0). 

Drużyna ŁKS I I , maiac poważnego 

przeciwnika zwycięstwem swem udo
wodniła, że należy jej sie jedno z pierw
szych miejsc. Zwłaszcza trzej gracze łc
kowicz. Korcelli i Stolenwerk Dokazali 
grę efektowna. 
IV. Stowarzyszenie Młodzieży Polskiej— 
Oratorium 3:5. 

1) Gruszczyński — Krakowiak 14:21, 
16:21 (0:2). 2) Kaczmarek I—Świetosław 
«.kl 20-2?. 17:21 (0:2), 3) Kaczmarek II — 
Bartolik 21:18. 10:21 (1:1). 4) Ka .nierski 
— Trajdos 21:6. 21-16 (2:0). 

Miła niespodziankę zrobiła drużyna O-
latorium, zwyciężając dobra drużynę Sto 
warzyszenia Młodzieży Polskiej, z której 
na wyróżnienie zasłueuje Kaźmierski. 

V. II Gimnazjum Męskie Żydowskie — 
Sekcja Młodzieży Rzemieślnicze! 7:1. 

1) Fainberg — Sikora 21:16. 23:21 — 
(2:0). 2) Garkawi — Kwaśniewski 21:15, 
21:16 (2:0), 31 Kruszvckl — Chmielecki 
21:13, 12:21 (1:1). 4) Unger — Sicińskt 
21:14. 21:8 (2:0). 

Bezapelacyjne zwycięstwo Gimnazjum 
Męskiego nad słabą drużyna Sekcji Rze
mieślniczej. 

W dniu dzisiejszym w sali L. Geyera 
od godz. 5 — 8 wlecz, grają dalsze druży 
ny. a mianowicie: 

1) Gimnazjum Snołeczne — Samson, 
2) Stowarzyszenie Młodzieży Polskie! — 
ŁKS I I . 3) L. Oeyer — ŁKS I. 4) YMCA I 
— Gimn Brauna, 5) Hasmonea II—II GIm 
nazjum Męskie Żydowskie. 6) TUR—Has 
monea I. M. .1 — skl. 

Dziś ro*nnezynaia sie kur
sy sędziów piłkarskich. 

W dnhi dzisiejszym w lokalu Ł. Z. O. 
P N.. Piotrkowska 150 odbędzie się pierw 
s-za lekcja kursu sedzibwskiiego dla kan
dydatów, którzy piagną zostać sędziami 
nilki nożnej. Lekcja rozpocznie się o g. 

Sezon lekko-atletyczny w pełni. 
Ustalono już kobiecy rekord Polski. 

Marsz Sulejówek — Warszawa. 
W dniu 

Sulejówek 

womfe. Od pierwszej chwili Zbyszko 
przystępuje do ofenzywy i za wszelką ce
nę stara się osłabić Aksjonowa. Do 20 
mrnuty Aksjonow bionii się dziobnę i ata
kuje dość często W dniu wczorajszym 
widzimy pierwszy podwójny nelson Zby
szka, z którego Aks;onow i trudnością się 
wydostał. Po przerwie walka przybiera 
na tempie. Widoczna przewaga Zbyszko 
który w 22-ej minucie chwytem „paradą 
z odwrotnego pasa" zwycięża Aksjono
wa. Publiczność obu zawodaulków nagro
dziła burzą oklasków. 

2) Zaremba (Katowice) — Rogenbaum 
(Niemcy). 

Walka decydująca, aż do rezultatu 
Oekawe to spotkanie kończy się klęską 
Zaremby w 14 minucie po „młynku". 

3) Stojkicz (Jugosławia) — Wildman. 
Walka decydująca, aż do rezultatu. 

Przewaga Wildmana. Stojkaicz nie bromtf 
się skutecznie, to też uległ w 12 minucie 
chwytem z „odwrotnego pasa". 

Ńa 37 dróeń wa'k francuskich wyloso
wano następujące pary: 

1) Rogenbaum — Zbyszko Cyganle-
włcz (decydująca); 

2) Wildman — Aksjonow (decydująca) 
3) Zaremba — Stojkicz (decydująca). 

M. J-skl. 

19 b. m. odbędzie się marsz 
- Warszawa, a poprzedniego 

dna Zw. Strzelecki organizuje zawody na 
strzelnicy. 
• Narodowy bieg na przełaj odbędzie się 

w dniu 25 b. m. 
Do grupy olimpijskiej przyjęto Helja-

sza. Nowaka i Gilewskiego, a usunięto 
Grunera, Sikorskiego i Górskiego. Karol-
k!cwócz ustąpi na własne żądanie. 

III obóz przedolimpijski odbędzie się 
prawdopodobnie w Krakowie w dniach 
od 10 — 26 kwfe*nftL W dniach 21. 22/IV, 
udbędą s ;ę zawody grupy olimpśSskiej w 
Krakowie, a w dniu 28 i 29/IV zawody 
grupy olimpijskiej w Królewskiej Huc ;e. 

Trener Norling będzie w marcu w Lu
blinie, w kwietniu w Wilnie, w maju na 

Pomorzu a w czerwcu we Lwowie. 
PZLA otrzymał od Zw. Czechosłowac 

kiego projekt lekkoatletycznych mi
strzostw Europy. Ostaitnto w Katowicach 
odbyły się zawody lekkoatletyczne z na
stępującemu wynikami: sztafeta kobieca 
3 x 800 m. Katowice 06 9.25:4 (rekord 
Polski), sztafeta 3 x 100 m. Stadjon 9:30, 
skoki Czajkówna 230 cm. 437, 96.5, skok 
w wyż kobiecy Nina 123 c j t l , skoki z miej 
sca w dal i w wyż i o tyczce — Gilew
ski 274 cm 128 cm. i 3.27 cm. skok w wyż 
— Kern 157, kula — Zajusz 10.43. 

W Łodzi ŁKS urządza szereg zawo
dów lekko-atletycznych; to samo czyni 
Związek robotniczych stowarzyszeń spor 
tewych. * 

- o i 

Bokserskie mistrzostwa Polski z udziałem łodzian. 
Gród nasz reprezentować będzie Konarzewski. 

W dniach 17 1 18 b. m. odbędą się w mańskim, Arskim, Majchrzyckim (Poz* 
Warszawce zawody bokserskie o mistrzo- nań). Reuttcm (Warszawa), GerbJchem, 
stwo Polski. W zawodach .tych wezmą Konarzewskim (Łódź), Górnym i Woczka 
udział najlepsi zawodnicy polscy z Ert- (Górny Śląsk). 

Zagraniczny rynek pieniężny i towarowy. 
NOTOWANIA 7łr )TFr;o POLSKIEGO 

ZAGRANICA. 
L o n d y t t ' « 4 5 , Zurych 58.20. Berlin 46.675 — 

47.076, wypł . na Berlin 46.825 — 47.025, Odańsk 
57.48—62, wyp l . na Warszawę 57.46—60. Wiedeń 
79.51—79, Praga 378.625. 

GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Londyn. N o w y Jork 487 15/32, Francja 124.03, 

Be&gja 35, Włochy 92.44, Niemcy 20.40 i pól, Szwaj 
cafte 25.34, Danja 18.21. Szwecja 18,17 5/8, N w -
we*ja 18.31 5/8, WaTszawa 43.45. 
! Paryż. L o n d y n 124.04, N o w y Jork 25.42, Szwa! 

carja 48955. ' 
Nowy Jork. L o n d y n 487 15/16, P a r y ż 398 3'8, 

Warszawa 11.35. 

BAWEŁNA. 
Nowy Orlean, 6. 3. — Amerykańska. Styczeń 

17.78, marzec 18.25, maj 1850—21, lipiec 18.07, pa? 
dzternłk 17.76, grudzień 17.78. . . 

Liverpool, 6. 3. — Amerykańska. Styczeń 9.44, 
luty 9.43, marzec 950 , kwiecień 9.84. maj 9.82, c«er 
wiec 9.78. lipiec 9.75. sierpień 9.67, wrzesień 9.57. 
październik 9.50, listopad 9.45,-9.42, grudzień 9.46 

Liverpool, 6. 3. — Egipska. Marzec 18.14, maj 
18.03. listopad 18.17. 

Aleksandria, 6. 3. — Egipska. Sakellaridis. Ma« 
rzec 35.67. ma) 36.02, Upiec 36.35, listopad 36.62, 
AshmounJ. Kwiecień 2555, czerwiec 2552, paź
dziernik 25.70. 

Nowy Jork, 6. 3. — Amerykańska. Otwarcie. 
Grudzień 18.03—04, styczeń 17.97, marzec 18.42, 
maj 1857—59, lipiec 18.40—41. październik 18.07 
—08. I notowania śr. Grudzień 17.94. styczeń 
17.91, marzec 18.33. maj 18.52, lipiec 18.37, p a i d z ^ r 
nlk 18.04. I I notowania Śr. Grudzień 18, styczeń 
1755, marzec 1853. maj 1855, Upjec 18.40, paździei 
mk 18.07. Zamknięcie Listopad 18.09. grod/feń 
18.07, styczeń 18.01. marzec 18.30, kwiecień 18.48 
maj 1857, czerwiec 1850. lipiec 18.43—44, sierp^ń 
1853, wrzesień 18.22, październik 18.11—12. 

Waluty, dewizy i złoto na wczorajszej giełdzie 
warszawskiej. 

Na rynku dewizowym mocniejsza tendencję w y 
kazały Londyn, Zurych i Holandia, pozostałe by ły 
utrzymane. Zapotrzebowanie na dewizy było wiek 
sze, z łatwością jednak zostały pokryte przez 
Bank Podski i banki prywatne. Bank Polski płacił 
nadal utrzymane kursy, w prywatnych zaś obro
tach płacono za dolary 8.88 1/4. Złoto poszukiwane 
przy (braku materjału po 4.68. 

Z W Y Ż K A P A P I E R Ó W P R O C E N T O W Y C H . 

Z papierów państwowych mocniejszą tendencję 
wykazała Jedynie 6 proc Pożyczka Dolarowa po
zostałe zaś nie uległy większym wahaniom. L i 
sty zastawne naojroł by ły mocniejsze, przede-
wszystkiem Jednak interesowano się 8 proc. miej-
sklemi, a z prowincjonalnych, by ł braJpmateria ' i . 
W b r e w ogólnemu prądowi, poszły 5 proc. I 4 1 
pół proc. miejskie, które poniqsły drobną stratę, 
zaś 4 I pół proc. ziemskie przy obrotach małych 
by ły utrzymane. Obligacjami nie Interesowano się 

DALSZA P O P R A W A NA R Y N K U A K C Y J N Y M . 

Przed giełdą w dalszym ciągu obroty wzrasta
ją, przedewszystkiem -za^ w tranzakcjach termhK)-
wych, choć i'per kasa 1 zrobiono poważniejsze t r i n -
zakcje. Nastrój przedgięłdo-wy utrzymał sh} t na 
samem zebraniu, na którem przeważała chęć knp-
t a , przy ograniczonej ilości materjału. Zwyżka 

ogójna wynosi do 2 proc , przyczem podkreślić na 
leży, że prócz działu metalurgicznego oraz Banku 
Polskiego, dość duże zainteresowanie panowało 
1 dla pozostałych. Klientela prywatna nadał w s t r i y 
muje się od udzielania zleceń, jednak banki liczą 
się w najbliższym czasie z oćywlenietn I w tym 
dziale. 

Z grupy bankowej wybitnie z w y ż k o w ą tends". 
cię miał Bank Polski, którym obroty by ły duże. 
zaś pozostałemi zainteresowanie małe. 

NA GIEŁDZIE ZBOŻOWEJ NASTRÓJ 
MOCNIEJSZY. 

Warszawa, 7. 3. — Tranzakcje na Giełdzie Zoo 
żowo-Towarowej za 100 kg. fr. stacja załad., w 
nawiasach fr. Warszawa. Pszenica pomorska 54 5C 
— pomorska 57.00, — poznańska pg. próby 5050 
Żyto kongresowe 4150 — 41.00 — (41.50), Kuchy 
lniane 44.90. Ceny orientacyjne parytet wagon 
Warszawa, ustalone przez Komisję Notowań OJ 
towary, któremu" niedokonano na giełdzie tranzak
cyj. Jęczmień brow. 42.00 — 4250. Owies 40 00 -
41.00. Mąka pszenna warsz. , lubelska I kresowa 
4/0 A 85.00 — 88.00, Mąka pszenna *'n 77.00 -
80.00. Maka żytnia pytlowa 65 proc. 5V • - 5950. 
Zaofiarowanie żyta zwiększone. Usposobienie co
kolwiek spokojniejsze. 



Str. 8 

Dokąd pójdziemy wieczorem? 
„ŁÓDZKIE ECHO WIECZORNE"—dnia 7 marca 1928 r o k * Hr. SI 

W y s t a w a 

malarstwa 

rzeźby 

graf ik i 

Ciytelnta 

audycie 

radiofoniczne. 

n w Ł O D Z I £» 

(Park Im 

^ienkle-

wlcia.) 

Otwarta 

od eode. 

10 rano 

do 23 « 

BIBLJOTEKA RADY P E D A G O G I C Z N E J . 

Państwowa Centralna Biblioteka PedacoEici-
fia. ul. Andrzeja Nr. 7 (front I-sze piętro) otwar
ta codziennie od godz. 6 do 9 wlecz., w niedziele 
od 9 rano do 4 po południu. 

CZYTELNIA T O W . P R Z Y J A C I Ó Ł F R A N C I ! 

(Piotrkowska Nr. 103) otwarta codziennie od 
Rodź. 6 do 8 wlecz. - wyjątkiem śwfat I 
piątków. 

M U Z E U M MIEJSKIE (Piotrkowska 91). Działy: 
etnojjraflczno - hlstoi yczny ! przyrodniczy. 
Otwarte codziennie od 10 do 14 I 16 do 19. 

— —:o: 

Miejski Kinematograf Oświatowy. 
Czarny Pirat 

Dla młode.— Czarny Pirat 
Prcząte.k seansów: o eodz. 4. 6. 8 I 10 

„Apollo** — Zmartwychwstanie. 
Pcc7ątek seansów: o eodz. 4. 6, 8 ! 10 

„Casino" - - Niewolnicy carskiego knuta 
Początek seansów: o eodz. 4. 6, 8 1 10 

X7 . i r v " •"•-Charlie Chaplin 
Początek seansów: o eodz. 4, 6, 8 1 10 

,»Corso**: — Sap Pampasów 
Pierwszy seans 4-ta, ostatni 9.30. 

„Dom Ludowy" - Dom warjatów 
Początek przedstawień o eodz. 5 I pól po pot 

„Or3nd-*fnoM — ,.Noc poślubna" 
„Luna" - kino nieczynne. 
„Mimoza". — Troski szatana 
„Nowości" — Paryż - Konstantynopol 
„Odeon" — Żoneczka na dobą 

r-o:>atik seansów: o eodz. 4, 6, 8 I 10 

„Resursa" Ta, która odmówić nie może 
-Sptendld". Car i Poeta 

Początek seansów: 4.30, 6.30, 8.15, 10.00. 

Spółdzielnia Pracowników Państwowych 
Mogiła Nieznanego Żołnierza 

Pocz przedstawień o e. 5.30, 7.15 I 9.30 wle:z . 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś po raz 10-ty k lasyczna t ragi - farsa Gab ' ;c ł i 

Zar>olskie] „Mora lność pani Du lsk ie j " po cenach 
popu la rnych . 

Ju t ro 1 w piątek w ieczorem oraz w sobotę o 
godz. 4-ej po po łudniu barwna k ron ika h istoryczna 
z dni p rze łomu Rosj i „Spisek C a r o w e j " Szczego-
lewa i To łs to ja . 

W Y S T Ę P Y ALEKSANDRA MOISSIEGO. 

W sobotę dnia 10 marca rozpoczyna na scenie 
Teat ru Miejsk iego w y s t ę p y gościnne Aleksander 
Moissi , w 3 - a k t o w y m dramacie L u d w i k a Pirande*-
lo p. t. „ H e n r y k I V " . 

TEATR KAMERALNY 
Dziś I codziicruiie do niedziel i w łączn ie „ ó s m a 

żona S inobrodego" , w y k w i n t n a komedia w 4-ch 
aktach Al f reda Savo i r 'a z wys tępem Kazimierza 
. lunoszy-Stęipowskicgo w popisowej ro l i mi l ia rde
ra B r o w n a . 

TFA.TR POPULARNY. 
Dziś na żądanie publ iczności w da lszym ciągu 

„ K r y s i a Leśn iczanka" , k tó ra w y p e ł n i repertuar 
bieżącego tygodnia. 

TEATR LIT.-ARTYSTYCZNY „OONG" 
P r o g r a m Nr. 13 p, t. „Uśmiech z W i e d n i a " »a-

daje Wftm przesądem, gdyż mimo fatalnej t rzy
nastk i , program ten jest niewątiplrwie jeden z naj 
lepszych. 

Dz>iś d w a przedstawien ia : o godz. 7.45 I 10-el 
w ieczorem. 

M A R Y L A G R E M O DLA M Ł O D Z I E Ż Y . 

Ulubienica Łodz i , młoda tancerka MaTyla Gre-
mo, przed -wyjazdem zagranicę da w ŁodzJ swó j 
ostatn i wystęip taneczny, k t ó r y odbędzie się w nad 
chodzącą niedziele o godz. 4-ej po po łudn iu . 

W Y K Ł A D E K S P E R Y M E N T A L N Y DR. R A D 
W A N A . 

W e wtorek, dnia 13 b. m. odbędzie się w F i l 
harmonii w y k ł a d eksperymentalny dr. Kazimierza 
Radwana "•""**' w P o l -

DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżurują apteki: G. Antoniewicza 

(Pabianicka 50). K. Chądzyńskiego (ulica 
Piotrkowska 164). W. Sokolewicza (Prze
jazd 19), R Rembielińskiego (Andrzeja 26) 
'.Ii Zundelewicza (Piotrkowska 25). M. 
Kasperklewicza (Zgierska 54), S. T raw-
kowskiej1 (Brzezińska 56. (b) 

Zaginął 

pies 
wyłe l bronzowy I 
plamami be i szeraz-
ci na grzbiecie. — 
Łaskawy znalaica 
odprowadzi IA w y 
n a g r o d z e n i e m 

Nowocegielalana 19 
L i . . 

I 

L E C Z N I C A 
lektrzr iietialhtiw I lailDitdntnifizs} 

przy Gtrnym Rynku. 

Piotrkowska 294, fol, 22-89 
przy przystanku tram. pabianickich) 
przymuje chorych w chorobach wszyat 
kich specjalności, od g. 10 rano do 6-e j 
po poL Szczepienie o»py,analizy (mo
czu, katu, krwi , plwocin ete.) operacje 

opatrunki. 

Porada 3 złote. 
:-: :-: Wizyty na mieście. :-::-: 
Zabiegi i operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne. Naświetlania lampą kwarco
wą. Roentgen. Z«.by sztuczne, korony 

złote, platynowe i mostki 
W niedziele 1 święta do godz. 2 po po t 

D r . i n e d . 

Szkolna 12. 
Choroby, włosów 
skórne, wenerycz
ne i moczoplciowe 
leczenie prom. Ro
entgena i l a m p ą 

kwarcową. 
Przyjmuje od 12— 

3 po poł. i od 6—9 
wiecz. 

Dr. 

Speclaliata chorób 
skórnych i wene

rycznych 

DL Piotrkowska iw 
— Tel. 44-92.— 
Przyjmule od 11—4 
po poł. i od 8—9 
Pan i . od 3—4 p.p. 

Obuwie, firanki bie
lizna, manufaktu

ra swetry, na raty 
tanio 

„Kredyt" uL Nawrot 
nr. 15 1 p. 

Radjo-kącik 
Warszawa, 111.1 m. — 16.00 Odczy t p. t . , .U -

muzykaln ien ie przez szkołę ogó lno-ksz ta lcącą" w y 
głosi p. Jul ja B a r a n o w s k a - B o r o w a ; 16.25 Nad p ro 
?ram i k o m u n i k a t y ; 16.40 „ S k r z y n k a p o c z t o w a " , 
korespondencję bieżącą o m ó w i d r . Mar jan S tc -
p o w s k i ; 17.20 Odczy t p. t. „ W p ł y w g ruczo łów se-
krec j i w e w n ę t r z n e j na o rgan izm c z ł o w i e k a " , w y g ł . 
dr . M a u r y c y Urste im; 17.45 P rog ram dla dziccf* 
Transmis ja z K r a k o w a ; 18.15 Koncer t w w y k o n a 
niu o r k i e s t r y P. R. pod d y r . Józefa OzJmlnskieeo: 
19.05 Komun ika t r o l n i c z y ; 19.15 Rozma i tośc i ; 19 35 
Odczy t p. t . „ Z biegiem rzek po lsk ich — Brama 
M o r a w s k a " , w y g ł o s i prof. Aleksander J a n o w s k i ; 
20.00 Odczy t o rgan i zowany przez P rezyd jum R a 
d y M i n i s t r ó w ; 20.30 Koncert popu larny m u z y k i 
czesk ie j : 22.00 Sygna ł czasu I komun ika t kutmczo-
meteo ro los i czny ; 22.05 K o m u n i k a t y P. A. T . ; 22.20 
K o m u n i k a t y : po l i cy jny , s p o r t o w y oraz nad pro
gram. 

Berlin, 483,9 m. — 15.30 Odczy t s p o r t o w y : 
16.30 P rog ram dla m łodz ieży ; 17.00 Koncer t k a 
pel i Emi l Roosz ; 18.30 S ł o w o wstępne do insceni
zacj i na 8 ma rca ; 21.00 Konce r t ; 22.45 M u z y k a 
taneczna o r k i es t r y Bcecego. 

Wiedeń, 517.2 m. — 17.00 Program dla 
dz iec i ; .19.00 .P ieśń p o k o j u " — podług tekstu z 
pisma świętego, u ł o ż y ł Rober t Heger. 

Nowy kandydat na stano
wisko posła w Berlinie 

Onfafa nnc7Tbwa >«Tsrc7 

Generalny komisarz Rzactypospohw 
w Gdańsku dr. Strassburger, jest wT 
mieniony jako kandydat na stanowis*0 

posła polskiego w Berlinie. 

C H O R O B Y P Ł U C 
G r u z U i . a p ł u c jest nieubłaganą 1 
corocznie, nier.bląc różnicy dla ptci. 
wiaku i stanu, kosi miliony Indi i .— 
P r s y i w n l c i a n l u c h o r ó b p ł u c 
n y c h , b r o n c h i t u , uporczywego, 
męczącego k a s z l u i i. p. stosują 

pp. L.karza: 

„BALSAHTHI0C0LA11-AGE1 
który ułatwiając wydzi. lanic iie 

plwociny wzmacnia organizm ita-
mopoczaci. chorego O-
raz powiększa wagę cia
ła i OSUWA kaszel. — 
Używa się IA poradą 
lekarza. '* 
S p r s e d a j ą a p t e k i . 

.• P R O S 2 F K 

Niepra 

Dr . Dr. Doktór 

liiiin P. fi RA li i.' 

m 

K O G U T E K 

USUWA NAJUP0RCZYW1ZY 

BÓL GŁOWY 

Dr.med. Z. RAKOWSKI 
Tel . 27-81 

Specjalista chorób uszu, nosa, gardła 
i p łuc 

Konstantynowska 9. 
Przyjmuje 1 2 - 2 i 5—7 

OHnirflżfiDieMgl(ił.m) 
„ M r o z o l " l e c z y , g o i 
r a n k i , zapobiega od
mrażaniu się kończyn. 
Sprzedają apteki i skła 
dy apt. 

C h o r o b y . k o r 
n e , w e n e r y c z n e 

m o c z o p l c i o w e 
L e c z e n i e a z t u c z 
n e m s ł o ń c e m 

g ó r . k i e m . 
N A R U T O W I C Z A 9 
(Dzielna) tel. 38-98 
Przyjmuje od 8-10 

i od 5—8. 
Dla pań oddzielna 

poczekalnia. 

D r . 

Południowa 23 
Specjalista 

Chorób s k ó r 
n y c h , w e n e 
r y c z n y c h i m o -

c z o p l c i o w y c h . 
Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
Przyjmuj. 9 do 11 

od 5 —8 wie*c. 

D r . 

Z a c h o d n i a 
(C.gielnians 

C h o r o b y skol** 
i wenerycZJ 

L e c z e n i e lat*! 
k w a r c o w a , ' 

Przy|mu(« od 
1 - 2 i 

w niedz. i sw* 
11 - t l 

pań od 4r"J*j 
oddzielna, 

poczekalni 

Dla 

c h o r o b y s k ó r n e 
w ł o s ó w , w e n e 
r y c z n e i m o c z o 

p l c i o w e . 
Leczenie światłem 
Lampa kwarcowa 
promieniami Roent
gena od 9—2 i od 
4—8. 4—5 dla pań 
oddz. poczekalnia) 
Z a w a d z k a n r. 1 . 

C e g i e i n i a n a 4 3 
— t e ł . 4 1 - 3 2 . — 
Specjalista chorób 
skórnych, wenery
cznych i moczo-

płciowych. 
Naświetlania lampą 

kwarcową. 
Dla pań od 3 — 5, 
oddzielna poczekal

nia. 
Przyjmuje od godz. 

8—10 i 5 — 8 

Na a i y n . gabt* 
wą p n w i . a J 

sprzedam. Nar 
wicia 9, m. 19* 

Ubiory męski.,' 
skie. ob*j 

swetry na wyy 
Piotrkowska 37. 
weiście, I p iętro 

APOLLO 
Konstantynowska 16. 

i dni 
następnych! 

Monumentalne arcydzieło podług powieści Jj |^ W A. T O Ł S T O J A 

ZMARTWYCHWSTANIE. 
E p o R o w y d r a m a t o p i e w a j ą c y t r a g i c z n e s K u t K i l e R K o m y ś l n y c h m i l o s t e K K s i ę c i a 

w 10-ciu w i e l K i c h a K t a c h . 

W rolach głównych: DOLORES DEL RIO I ROD LA R0COUE. 

Francisa 
obejmie p 

(Od własnego koresponder 
Warszawa, 8. 3. — Jak si 

oficjalnych raportów napływa 
Pczcgólnych okręgów wyboi 
pe nowego sejmu będzie 

nieco odmienne 
*ż pierwotnie przypuszczano, 

się, że lista Nr. 1 zdobył 

cztery mandaty 
^nlc trzy jak poprzednio pi 
Fast 18-tka tylko cztery nie z 
*M()\v. Dalej okazuje się, że 

fkoń 
nie wejdzie do Sejm 

Pwiem wskutek niedbalstwa 
irza nie zgłoszono na czas k 
* wobec czego Okoniowcy zg 
te listę w której na pierwsz 
Itirowało 

nazwisko Kaima 
pominięciem Okonia. Ponle1 

pbyła tylko jeden mandat p< 
(do Sejmu wejdzie Kaim nli 
ftdca partjl Okoń. 

Otwarcie nowego Sejmu ns 
eżącego miesiąca. Na uroc: 
ceny będzie 

Prezydent Rzeczyposot 
az cały gabinet z marszałki 
Im na czele. 
Jak wiadomo laskę marsza 

Wzbierającego się Sejmu obi 
Izorycznie 

poseł najstarszy wieki 
Vm razem będzie nim praw 

Franciszek Krempa 
zący lat 73 i piastujący mar 
raz 7-my w swem życiu, 

jmie zarazem będzie 
siedem posłanek, 

jest tyle Ile było w poprzed 
to posłanki: Balicka i Puzy 
Nr. 24. Waśniarska z Wai 

Orska ze Lwowa i Ostrejkow 
-fczyzny z listy Nr. 1, nastepri 
Pca z „Wyzwolenia" oraz Ruc 
jakowa z listy Nr. 18. W popi 
Pie z pośród nowych posłane! 
> lko 

Balicka i Kosmowsk 

Ze Stówarz] 

Obraz ilustrowany śpiewami chóru artystycznego „Harmonia' 

Cena prenumeraty: • 
W Łodzi miesięcznie — . — — — zŁ 2^0 
Dla robotników . — —' •— — 2.20 n 
Na prowincji • — _ —. — . 3.50 
Zagranicą . — — — — . 8.50 

JM. ETUI) F E N . " I „KARIER Ł M Z K F IATIOIE I Ł . 7 . 1 0 
Odnszenie do domu 40 gr. 

Przed tekstem ł 
Z * tekstem . . . 
Nekrologi . , . 
Komunikaty , • . 
Zwyczajne . . . 

Drobne 10 groszy. 

Ceny ogłoszeń: 

1 zł. dla bezrobotnych 50 groszy. 

tekście 30 groszy za wiersz 
. 25 M m m 

• 25 m m m 

. 25 M ' , M 

. n w • -
poszukiwanie pracy 5 

milimetrowy 1-lamowy (strona 4 łamy) 
m m . 4 m 

m M m 4 
• m » ^ 

. 10 
gr. za wyraz — najmniejsze ogłoszenia 

Ogłoszenia firm zamiejscowych, chociażby posla""jł 
cych filje w Łodzi, a centrale gdzie indziej o 50 P^" 
drożej od cec miejscowych, • 

Firmy zagraniczne o 100 procent drofej. 
Za terminowy druk ogłoszeń, komunikatów I ' 

administracja nie odpowiada. 
Artykuły nadesłane bez oznaczenia honorarium u j 

zane są za bezpłatne. • 
Rękopisów zarówno użytych jak 1 odrzuconych *^*H 

cja nie zwraca. 

Wydawnictwo: „Łódzkie Echo Wieczorne". 
MLK4> JUŁ^VOUUfA«sfcL 

Odbito.w drukarni Tow. Drukarsko-Wydawniczego „Kurjer Łódzki" 
u]. Zawadzka Jbk. JU 

- . ^ 1 
Za redakcję i wydawnictwo odpowie-A; 

HiadiSłasL LUatowsi*' 

Koleżeńska herbatka k 

H R . 5 8 . 


